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Pośrednictwo Rosyi.
Gabinet petersburski pracuje gorączkowo nad 

pogodzeniem Serbii z Bułgaryą. Car wysiał do 
królów obu państw jednobrzmiące depesze z proś­
bą o zachowanie spokoju. Posłowie rosyjscy w 
Sofii i Belgradzie dokładają wszelkich starań, 
aby wynaleźć formułę ugodową. Zakres pro 
jektów w tym względzie, jest bardzo rozległy. 
Jedni chcą oddać sprawę pod rozstrzygnięcie 
prezydenta Stanów Zjednoczonych, jako przed­
stawiciela mocarstwa na Bałkanach zupełnie 
niez a interesowanego. Drudzy znowu proponują 
zneutralizowanie całego terytoryum spornego 
środkowej Macedonii i stworzenia condominium 
wszystkich trzech państw bałkańskich.

Wiele przemawia za tern, że na lym właśnie 
projekcie zatrzyma się gabinet petersburski i 
będzie się starał narzucić go powaśnionym. 
Koncepcja ma być taka: Ponieważ odtąd głów- 
aem dążeniem Serbii mnsi być wyjście na Mo­
rze Adryatyckie i odzyskanie ziem serbsko- 
chorwackich, należących do Austryi, przeto 
środkowa Macedonia zostaje na razie zachowa­
na jako depozyt, który przejdzie na własność 
Bnłgaryi, jako nagroda za jej pomoc, przynie­
sioną przez n ą Serbii w jej ostatecznym pora­
chunku z Austryą.

Na razie zaś zanim do tego porachunku przyj­
dzie Macedonia środkowa należąc do wszystkich 
i nikogo, stanowiłaby łącznik najsilniejszy mię­
dzy sojusznikami.
h Belgradzki korespondent „Nowego Wremieni*, 
który zdaje się, jest publicystycznem echem pra­
sy tamtejszego posła rosyjskiego Hartwiga, mo- 
tywnje ten plan długo i szeroko. Zarówno też 
z samego planu jak i z motywów jego wynika, 
że Rosya w swojej polityce wobec powaśnio- 
nych sojuszników trzyma się konsekwentnie 
jednego kierunku i stoi niewzruszenie na je­
dnym punkcie widzenia —  swego ant agni -  
zmu do A u s t r y i .

Z tego powodu dążenia Rosyi w tej sprawie 
są dwojakie. Z jednej strony nie chce ona do­
puścić do nowej wojny, a więc do osłabienia 
Serbii, jako narzędzia przeciw Austryi. Z dru­
giej zaś nie chce pozwolić na to, aby Ser­
bia nasyciła się w Macedonii tak, iżby straciła 
chęć i rozpęd do atakowania Austryi. Jednem 
słowem, polityka rosyjska dąży do tego, aby 
Serbia była nadal głodną, lecz jednocześnie dość 
silną, aby mogła przy nadarzającej się sposobno­
ści głód ten k o s z t e m  A u s t r y i  zaspo­
koić.

Tak więc pośrednictwo rosyjskie między Buł­
garyą a Serbią jest dalszym ciągiem tej wy­
bitnie antiaustryackiej polityki, którą gabinet 
petersburski od czasów przesilenia aneksyjnego 
konsekwentnie prowadzi.

Polityce austryackiej nastręcza się obecnie 
doskonała sposobność pokrzyżowania tych pla­
nów przez umiejętne wyzyskanie antagonizmu 
serbsko-bułgarskiego, w tej chwili ogromnie za­
ostrzonego. Kiedy we wrześniu mocarstwa, po­
dobnie, jak teraz, szykowały się do wystąpienia 
z notą zbiorową, ostrzegającą państwa bałkań­
skie przed rozpoczynaniem wojny i zapowiada­
jącą, że „status qao<{ musi być utrzymany, Ro­
sya grała komedyę, Austrya zaś w nią wierzy­
ła. Sazonow, który parł do wojny i w znacznym 
stopnia ją spowodował, prowadził na sznurku 
Berchtolda.

Teraz zmieniły się role. Teraz Rosya znowu 
ma wszelki interes, aby do wojny nie dopuścić. 
Natomiast Austrya ma wiele powodów do po­
pierania wojny. Skoro więc Rosya znowu mo­
bilizuje Europę dla wystosowania noty zbioro­
wej do państw bałkańskich, to nadszedł idealny 
moment do tego, aby z kolei hr. Berchtold wziął 
na sznurek pana Sazonowa.

Kiedy we września posłowie rosyjski i aa- 
stryacki — Hartwig i Ugron, w imieniu Euro­
py składali gabinetowi belgradzkiemu oświad­

czenie o nienaruszalności „status quo“, było 
rzeczą oczywistą, że tylko jeden z nieb brał to 
oświadczenie na seryo, mianowicie p. Ugron. 
Hartwig bowiem wiedział doskonale, że całe to 
oświadczenie jest sztuczką, mającą związać ręce 
nie koalicyi bałkańskiej, aie przedewszystkiem 
Austryi.

Teraz znowu hr. Tarnowski w Sofii, składa­
jąc w imienia Austryi deklaracyę za utrzyma­
niem pokoju, powinien wiedzieć, że w interesie 
reprezentowanego przezeń państwa leży nie po­
kój, ale wojna Bnłgaryi z Serbią i to wojna 
dla Bnłgaryi zwycięska. Świadomość ta powin 
na też znaleźć dosadny wyraz w prywatnych 
oświadczeniach, które przedstawiciel Austryi 
złoży rządowi bułgarskiemu, jako komentarz do 
noty kolektywnej.

Hr. Berchtold ma więc znowu sposobność do 
wielkiej gry i do znacznego — odegrania się- 
Oby znowu nie zepsuł gry.

niehezpieczefisioo wojny.
( Te l e f onem) .

Wiedeń, 11 czerwca.
(Nadzieje pokojowe. -* Interwencya Rosyi).

Mimo wojowniczych głosów, nadchodzących 
z Belgradu i Sofii, n ie  t r a c ą  j e s z c z e  na­
d z i e i  u t r z y m a n i a  p o k o j u  na B a ł k a  
nie.  Nadzieje te opierają się na telegramach, 
wystosowanych wczoraj przez cara do króla 
Ferdynanda i do króla Piotra, oraz na zapo 
wiedzianym z b i o r o w y m  k r o k u  w s z y s t ­
k i c h  s z e ś c i u  m o c a r s t w  w Sofii i Belgra­
dzie.

Z B e l g r a d u  donoszą, że w poselstwie ro- 
syjskiem odbywają się od kilku dni konferen- 
cye, w których bierze udział prezydent mini­
strów P a s i c z, kilku członków gabinetu i kilku 
członków skupczyny. Twierdzą, że przedmiotem 
tych narad jest nowy pro j . ekt  p o ś r e d n i ­
c z ą c y ,  przedłożony przez posła rosyjskiego 
Hartwiga.

Z S o f i i  donoszą, że w tamtejszem posel­
stwie r o s y j s k i e m odbywają się podobne na­
rady. __________

6 pin im
(Telefonem.)

Wiedeń 11 czerwca.
Dzisiaj zbiera się k o n w e n t  s e n i o r ó w  

dla ustalenia dalszego programu prac parlamen­
tu. Obrady nad p r o w i z o r y u m  b ud ż e t o -  
wem w plenum Izby rozpoczną się w tym  ty­
g o d n i u  i potrwają zapewne przez tydzień, 
poczem nastąpi w obradach parlamentu przer -  
w a. Czy obrady parlamentu będą na nowo 
podjęte w lipcu, r o z s t r z y g n i e  s i ę  w na j ­
b l i ż s z y c h  dni ac h.

W tej sprawie ścierają się bowiem dw a 
b a r d z o  s i l ne  prądy.  Koło polskie, znaczna 
część Związku niemieckiego i chrześcijańsko* 
socyalnych jest za sesyą lipcową, a to celem 
uchwalenia planu finansowego i wprowadzenia 
w życie pragmatyki służbowej dla urzędaików. 
Część zaś posłów niemieckich, zwłaszcza za­
stępcy wielkich banków, towarzystw akcyjnych 
i wielkich majątków, którzy sprzeciwiają się 
planowi finansowemu, s t a r a j ą  s i ę  u d a r e m­
n i ć  s ó s y ę  l i p c o w ą .

nN. F. Presse*, organ tych kół, stara się już 
dzisiaj nakłonić Rusinów, aby nawet po ukończe­
niu wyborów do Sejmu galicyjskiego, p r o w a ­
d z i l i  o b s t r u k c y ę  przeciw planowi finanso­
wemu, dopóki Sejm galicyjski nie uchwali re­
formy wyborczej.

Agraryusze czescy, którzy pod przewodnic­
twem posła Pr as  zka  rozpoczęli walkę przeciw 
rządowi, grożą w razie podjęcia sesyi lipcowej, 
rozpoczęciem obstrakcyi, albowiem uważają oni 
sesyę lipcową Rady państwa za p r o w o k a c y ę  
Czechów. -  Rząd zachowuje się dotąd neu­
t ra l n i e .  Który prąd zwycięży i czy uda się 
doprowadzić do lipcowej sesyi parlamentu, dotąd 
nie wiadomo.

Gdyby sesya lipcowa parlamentu została uda­
remniona, w takim razie posłowie miejscy po­
starają się o przyjęcia do prowizoryum budżeto­
wego rezolucyi, w której rząd obowiązuje się 
w p r o w a d z i ć  p r a g m a t y k ę  s ł u ż b o w ą  
z działaniem w s t e c z  od 1 lipca, gdyby plan 
finansowy miał być uchwalony dopiero w je­
sieni.

Z działalności K o l a  
polskiego.

Z powodu ataków dzienników wszechpolskich 
na Koło polskie, donosi do „Gazety Wieczornej" 
widocznie jeden z członków komisyi parlamen­
tarnej Koła, która 4 b. m. odbyła w Wiednia 
ostatnie posiedzeaie, że na posiedzeniu tem za­
łatwiono następujące sprawy:

1) W sprawie zasiłku dla rodzin powołanych 
do służby wojskowej rezerwistów, uchwalono 
uprosić ministra dla Galicyi, aby się odniósł do 
namiestnika o ścisłe stosowanie § 3 ustawy z 
1912 r., wedle którego zasiłki otrzymywać mają 
mniejsi gospodarze, którzy prowadzą gospodar­
stwo przy pomocy członków rodziny, bez obcej 
pomocy (czeladzi), podobnie, jak się to prakty­
kuje w sąsiednich krajach. Galicyjska bowiem 
krajowa komisya zasiłkowa odrzuciła batd/.o 
wiełe podań rodzin-, rezerwistów, podając, za po­
wód, że posiadają kilka morgów gruntu.

2) W  myśl wniosków komisyi wodnej Kola 
polskiego uchwalono wydelegować całe prezy 
dyum Koła polskiego do ministra handlu w spra 
wie organizacyi Dyrekcji bodowy dróg wod­
nych po myśli zono wiązania rządu z r. 1912.

3) Uchwalono domagać się od ministerstwa 
handlu bezzwłocznego zarządzenia poanarów dla 
opracowania szczegółowego projektu kanału spta- 
wnego od Wisły do Dniestru.

4) Uchwalono uprosić ministra dla Galicyi 
o interwencyę w ministerstwie rolnictwa, aże­
by nie stawiało trudności przy subweneyono- 
waoin galicyjskich robót z kredytu na drobne 
melioracyfe, który wynosi 4.150 000 kor. rocz­
nie —  o czem już wspomniał prezes Koła pol­
skiego w swej mowie przy pierwszem czytaniu 
prowizoryum budżetowego na drugie półrocze 
1913.

Od r. 1912 bowiem stawia ministerstwo rol­
nictwa żądania, aby drobne roboty melioracyj­
ne (np. drenowania) subweneyonowane były 
z państwowego funduszu melioracyjnego dato­
wanego roczną kwotą 8,000.000 kor., do czego 
potrzebne jest wydanie osobnej ustawy krajo­
wej dla każdego przedsiębiorstwa: Ponieważ 
Sejm galicyjski nie funkcyonnje, żądanie to 
równa się zupełnemu wykluczeniu Galicyi od 
korzystania z kredytu na drobne melioracje, 
w którym to kredycie i tak udział Galicyi wy­
nosił dotychczas zaledwie 11 proc., podczas gdy 
powierzchnia gruntów (ról i łąk), o które przy 
tego rodzaju melioracyach chodzi, przedstawia

w Galicyi 34 proc. takich gruntów w całem 
państwie.

5) Omawiano sprawę organizacyi sekcyi tech­
nicznej w namiestnictwie lwowskiem.

Wreszcie nie od rzeczy będzie wspomnieć, 
że Koło polskie, które wedle pogłosek rozsie­
wanych przez prasę opozycyjną już nie istnie­
je, w o s t a t n i c h  t y g o d n i a c h  wy j e d n a -  
ł o n  r z ą d u  a s y g n a t ę  p o ł o w y  f u n d u ­
szu p r z e z n a c z o n e g o  w r. 1913 na re- 
g u l a c y ę  r z e k  k a n a ł o w y c h ,  Oraz 50 prc. 
zasiłek ze skarbu państwa w kwocie 290.594 
kor. na odwodnienie gruntów zabagnionych ze­
szłorocznymi ulewnymi deszczami, celem dostar­
czenia zarobku ludności. Ministerstwo robót 
publicznych w porozumieniu z ministerstwem 
skarbu upoważniło też namiestnictwo do asy- 
gnowania Wydziałowi krajowemu zaliczek na 
prowadzenie robót przy tych regulacyacb, które 
zostają pod zarządem Wydziału krajowego, t. j. 
regulacyi Biały, Ropy i Dniestru powyżej Kor- 
naTowic.

Mm  zgrom adzenie PotsKiego To®, 
em igracyjnego.

Kraków, 11 czerwca.
Wczoraj wieczorem odbyło się w sali Rady 

powiatowej walne zgromadzenie Polskiego Tow. 
emigracyjnego. Przewodniczył poseł dr Jan 
Hupka.  W zagajeniu podniósł przewodniczący 
szybki i pomyślny rozwój Towarzystwa. Obe­
cne położenie finansowe Tow. nie budzi już 
obaw i nic już nie stoi na przeszkodzie for­
malnemu przekształcenia się spółki zarobkowo- 
gospodarczej, jaką było dotąd P. T. E., w sto­
warzyszenie humanitarne na statucie oparte.— 
Zmiaua ta będzie tylko formalnem przekształ­
ceniem, w programie i duchu działalności nie 
zmieni się nic, a n >wa forma da tylko możność 
szerszego rozwoju i działalności humanitarnej.

Sprawozdanie dyrekcyi z działalności Tow. 
za rok 1912 złożył p. Józef O k o ł o w i c z .  — 
Wykazuje ono działalność bardzo ożywioną. Od­
działy pośrednictwa* pracy P T. E. w Krako­
wie, Lwowie, Rzeszowie, Przemyślu i Brzeża- 
nach zapośredniczyły w roku 1912 razem 11.847 
robotniuów, z czego_ do Niemiec 5434, Czech 
345G,‘ Galicyi 2078, -Fraucyi"'431; Belgii 1*7, 
Szwajcaryi 266, Danii 30. W pierwszych czte­
rech miesiącach 1913 zapośredniczono więcej, 
aniżeli w całym roku 1912, bo 12.433 robotni­
ków, a mianowicie: biuro w Krakowie 5397, 
we Lwowie 3105, Przemyślu 1710, Rzeszowie 
1452, Brzcżanaoh 7 66. •

Z pomocy biura podróży P. T. E. w roku 
1912 korzystało 11.729 wychodźców zamorskich. 
Z liczby tej pojechało do Stanów Zjednoczo­
nych 10.374, do Kanady 417, do Brazylii 841, 
do Argentyny 76, do Anglii 21.

W schronisku P. T. E. znalazło dach nad 
głową i wygodny nocleg 17.402 wychodźców, 
z czego 15.084 bezpłatnie. W lecie zaś gdy ruch 
wychodźców jest mały, korzystają ze schroni­
ska liczne wycieczki, które przyjeżdżają do 
Krakowa. Na, mocy nowo zatwierdzonego sta­
tutu zmienia obecnie P. T. E. swój ustrój we- 
wnętrzy i obecnie będzie można stworzyć całą 
sieć Kół P. T. E., wskutek czego społeczna 
praca na tem polu obejmie szerokie sfery. — 
W obecnem walnem zgromadzenia biorą już 
udział delegaci pierwszego Kola P. T. E. imie­
nia M. Konopnickiej w Krakowie.

Bilans Towarzystwa przedstawia się w po­
równania do lat poprzednich z n a k o m i c i e :  
niedobór bowiem wynosi tylko 1791 koron, pod­
czas gdy w roku 1911 wynosił 11.121 koron, 
a w. roku 1910 przeszło 30.000 kor. Członków 
liczy Towarzystwo 163, którzy, co nie ulega 
wątpliwości, wszyscy udziały swe przekażą no­
wemu Tow.

Po przyjęcia sprawozdania na wniosek radcy

p. P a j ą k a  uchwalono absolutoryam oraz po­
dziękowanie za wydatną pracę.

W dalszym ciągu obrad przedstawił p. Oko­
łowicz sprawę nowego statutu P. T. E Jak 
wiadomo, dotąd P. T. E. było pod względem 
formalnym spółką zarobkowo-gospodarczą. Nowy 
statut opiera się na ustawie o stowarzyszeniach 
z r. 1867 i został przez ministerstwo zatwier­
dzony.

Dotychczas, aby zostać członkiem P. T. E , 
należało, oprócz wpisowego 2 koron, wpłacić 
udział w minimalnej wysokości 100 koron ro­
cznie, przyjmując ryzyko podwójnej poręki i dla­
tego też liczba członków rosła powoli. W myśl 
nowego statutu, wkładka roczna członków zwy­
czajnych wynosić będzie tylko 4 korony; dla 
specyalnych gałęzi spraw emigracyjnych utwo­
rzone będą przy Towarzystwie osobne sekeye 
tak w kraju, jak i za granicą.

Inżynier Ż m i g r o d z k i  wziął w obronę emi­
grantów z Królestwa Polskiego, narażonych w 
Galicyi na liczne szykany ze strony różnych 
funkeyonarynszów rządowych. Od chłopów pol­
skich z Królestwa ściąga się po 10 koron kary 
za przekroczenie granicy, sprzedaje się im czę­
sto bilety jazdy na niewygodne i kosztowniejsze 
linie i przewozi się ich w najgorszych przepeł­
nionych wagonach bez żadnej kontroli i opieki

Poseł dr L i s i e w i c z  domagał się wypełnir 
nia wszystkich formalności przy zamianie P. T.E. 
oraz przytoczył powody, dla których biurokra- 
cya wiedeńska nie życzy sobie uchwalenia usta­
wy emigracyjnej. — Emigracja w Austryi jest 
właściwie słowiańską, nie życzą jej sobie nie 
mieccy fabrykanci oraz potężne towarzystw* 
okrętowe.

Uchwalono następnie wniosek dyrekcyi w 
sprawie nowego statutu P, T. E  ̂ poczem do­
konano częściowych w y b o r ó w  c z ł o n k ó w  
z a r z ą d u  nowego stowarzyszenia. W skład 
jego weszli pp. poseł dr H u p k a , prof. dr H a l-‘ 
ban ,  prof. dr Adam K r z y ż a n o w s k i ,  prof 
dr Antoni G ó r s k i ,  poseł Cezar Hal l e r ,  ks. 
dr Adam K o p y c i ń s k i ,  redaktor Bronisław 
L a s k o w n i c k i ,  dr Witold L e w i c k i ,  adw. 
dr St. R o w i ń s k i ,  dyrektor dr Jan R o z w a ­
d o w s k i ,  prof. St. Rym  ar, rejent dr Tad. 
S t a r z e w s k i ,  dyr. dr Jan Kanty S t e c z ­
k o ws k i ,  poseł dr Wład. S t e s ł o w i c z ,  poseł 
Jan Wa s u n g ,  gospodarz Fr. W ó i c i k ,  jioseł 
dr Ignacy W r ó b e i, sekretarz Antoni D o e r- 
manu,  poseł dr Ernest Ad a m i poseł dr L i­
s i e wi c z .  W jesieni odbędą się wybory jeszcze 
czterech członków nowego zarządu. Do k o mi ­
s y i  r e w i z y j n e j  wybrani zostali pp. dr St. 
J a s i ń s k i ,  red „Tygodnika Rolniczego", ks. 
Melchior K ą d z i o ł a  i radca m. p. Jan Pa- 
jąk.  a .

Na wniosek red. L a s k o w n i c k i e g o  li­
chw alono ogłoszone w dyskusji rezolucje od­
dać do rozpatrzenia nowemu zarządowi, poczem 
zabrał głos ks. dr K o p y c i ń s k i  i imieniem 
zebranych podziękował p. dr Kopce za jego 
owocną dla Tow. pracę.

Z ruchu wyborczego.
Kraków, 11 czerwca.

Nie uważamy za stosowne odpowiadać na 
kalumnie i orgię insynnacyj organów prasy 
reprezentantów stronnictwa wszechpolskiego, 
które wyczerpuje wszystkie ' najniegodziwsze 
środki walki, aby przy obecnych wyborach’ 
zgnębić stronnictwa demokratyczne i postępowe. 
Jest skandalem politycznym, który przylgnie na 
zawsze do stronnictwa wszechpolskiego, że nie 
waha się w akcji wyborczej zawierać sojuszów 
z naj reakcyjni ej szemi. i klerykalnemi stronni 
ctwami. Tak postępuje partya, roszcząca sobie 
pretensję do demokratycznego i postępowego 
charakteru.

S t a n is ła w  P r z y b y s z e w s k i .

D z ie c i  n ę d z y .
Cześć pierwsza.

14 (Ciąg dalszy.)
I wytężył oczy do takiej siły, że, jakby z nie­

widzianych cięciw wypuszczone, ogniste strzały, 
pruły głęboką, gęstą ciemnię nieba...

Przeszył go nagły strach lęku i przerażenia. 
Ujrzał go! A może siebie?! Przecież to jego 
oczy, jego twarz!

Spokorniał.
Jak mógł, choćby na chwilę... A może jednak — 

może pokazała mu się i to — nie, i na zewnątrz 
objawiła mu się ta druga dusza — ta, do któ­
rej źródeł siły i mocy dociec pragnął...

Przeraził się, ale równocześnie uczuł głęboki 
spokój.
f? Dziwna rzecz to uczucie spokoju, właśnie 
wtedy, kiedyby człowiek powinien tonąć w ca­
łym oceanie lęku!

Obejrzał się dokoła:
'i Cały gaj oliwny, jakby struchlał w naprężo- 
ńem oczekiwaniu — w ciemnej dolinie Kidronu 
połyskiwało tu i owdzie, gdyby robaczek świę­
tojański — naprzeciw w górze w tem piekiel­
nym Hierusz-Halaim widział pałac Ponckiego 
.Piłata: z jednego okna biło groźne, krzyczące 
światło:

Ratuj go, ratuj!
Kogo?!
Siebie?!
Przed kim?!
Okno stało się okiem Metalli — ale gdzież 

tam — co za Metelia? To przecież Jadwiga na 
niego patrzyła;

—  Przed kim? — zapytał się raz jeszcze,^
— Przed sobą! — zaharczało w nim.
Aha! rozważał głęboko — Metelia. — Jadwiga 

czuwa w tem oknie, azali jestem w stanie ura­
tować od zagłady Apollina, tego, niby króla ży* 
dowskiego, a który...

Który?! — powtórzył i zląkł się:
•— Pewno ja pana nie szukam, tylko siebie 

samego odnaleść nie mogę...
A przecież wiedział, że gdzieś tam na Górze 

Oliwnej błagał Ojca, aby odwrócił od Niego 
kielich goryczy.

- -  Metelia! Jadwiga! jęknął głucho...
Siebie odkupywać muszę — z jakich grze­

chów ?
Nagle w nim umilkło.
Pomnął, gdy ją pierwszy raz ujrzał:
Cała w złocie słońca, przebogatego złota słoń­

ca i tak dziwnie piękna w tej ozłocie, w tem 
bogactwie...

Przystanęła: wzrok jej spoczął na nim wokół 
jego serca, gdyby wąż święty —  nie! toć to 
złoty warkocz jej włosów, który cały jego ser­
ce spowinął.

Wlgnął w głęboki fotel.
—  Co. co ona mi wtedy powiedziała? Te, te

słowa, które, jakby z kastalskiego źródła pły-
QSłr - . .

— Bądź mi wierny!
Muzyka siedmiu sfer niebiańskich nie mogła­

by być rozkoszniejszą nad te słowa.
—  Będę ci wierny! — zgrzytnął zębami — 

dźwignął się z ziemi nadsłuchiwał — żoł­
nierze jego spoczywali w lesie — oczekiwał 
tylko na żyda-zdrajcę, który mu miał wskazać 
tego... tego żydowskiego Apollina.

Stanął i zadrżał.
Ohydne! Pojmać bezbronnego?!
Nie! Nie!
Uśmiechnął się dobrotliwie:
— Będę ci wiernym, Matello, czy też Jadwi­

gą się zwiesz — uczuł słodycz w sercu, gdy 
imię Jadwigi wymawiał - -  nie oddam go w rę­
ce siepaczy, prędzej z mojej ręki zginie... Cały 
się zatrząsł, bo widział płonące okno w pałacu 
Piłata:

— Wiem, "wiem, Metello, że widzisz mój ka­
żdy krok, nie widząca — oh! jęknął — pozo­
stanę Ci wiernym, a Temu, któregoś Ty uko­
chała — tu urwały się jego myśli, i zawrzał 
nagle wściekłym gniewem:

— Ten — ten! Jeden z tych obłąkanych, 
wściekłych proroków!

—  A-a-a!
Serce mu przestało bić na chwilę, dusza je­

go cała rozrosła się do takiego ogromu, że zda­
wało mu się, iż mu mózg rozsadzi.

Teraz zrozumiał!
Zdawało mu się, że przytomniał

Oparł się o olbrzymi pień drzewa cedrowego, 
zatoczył się, jak człowiek, który nieśmiertelnym 
wzrokiem sięga od jednej wieczności do dru­
giej, ale na jawie nic przed sobą nie widzi.

Nagła wściekłość ścięła mu zęby.
Aż zadrżał.
W ciemnym stawie swego mózgu wyłowił 

nagle cudowną, złotą rybkę:
Nie chciał dotychczas sobie przyznawać, ale 

przecież postanowił — mocno, zwycięsko... aha! 
cóż on to postanowił?... Prawda — prawda! 
By syn tam jakiegoś Mesjasza, czy też jakie­
goś innego Proroka... zaśmiał się gorzko: roi 
się tu od tych wszystkich proroków...

Był ciężko znużony:
Tylko trzeba do końca domyślić...
Postanowił—wiedział teraz, czego chce i speł­

nić musi.
Jestem Ci wierny, Metello —  a ten któregoś 

Ty ukochała, śmiercią niewolnika na krzyża 
hańby nie zginie. Przysięgam, że tak się sta­
nie, albo sam z nim razem nkrzyżowan zostanę!

Teraz jnż czas! — szepnął mu ktoś do ucha.
A  był to on żyd, który jemu i jego żołnie­

rzom wskazał drogę, jaką poszedł Pan nad Pa- 
ny pomówić z Ojcem swym.

Jan-Tytus zawrzał wściekłym gniewem, że 
schwycił zdrajcę, podniósł go w górę i z całą 
siłą rzucił o ziemię:

—  Giń padalcze! — wrzasnął i uczuł roz- 
4^sz, gdy w świetle księżyca ujrzał, jak jsdraj* 

a schwycił się za głowę i z ciężkim trudem 
starał się dźwignąć z ziemi.

Płonące okno Cecylii-Metelli w pałacu Piła­
ta Ponckiego krzyczało rozpaczliwie:

Ratuj go — ratuj!
Kopnął zdrajcę nogą, splunął i syknął cięż­

kim bólem:
— Uratuję! chociażbym sam na drzewie hań­

by miał zawisnąć...
— Uratuję!
W coraz głębszy sen popadał — raz pora? 

z niego się budził, majaczył... i znowu spał.
Uratuję! — zawołał i obudził się.
Oho!
Zataczał się — ale czuł, ż.e kogoś ratować 

musi — bo tak mu Metelia Jadwiga przyka­
zała.

Przecierał oczy.
Kamiennym snem spoczywali jego żołnierze, 

Judasz —  zdrajca — utoiy... zdumiewając*, 
skąd się tam wziął, a przecież on Boga w rę­
ce — czyje? — wszystko .mu się teraz w gło­
wie mieszało — w ręce Żydów, czy Rzymian 
wydał — leżał przykucnięty przy śpiących żoł­
nierzach i czekał —  na co on czekał?

Och! gdyby on o jakimś celu wiedział!
Judasz udawał, że śpi, ale on Tytus —  pra­

wda: był wnukiem Salusiusza, wiedział, że hy- 
trze, podstępnie Judasz czuwa.

Ratuj go, ratuj! krzyczało okno w sypialni 
Metelli.

Uratuję! (C. d. n.)
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Na Kraków, systematycznie zohydzany przez 
Wszechpolaków, zaciągnęła ta partya wiącierze, 
sławiąc w śmieszny wręcz sposób swoje rzeko­
me w tern mieście zdobycze i sukcesy, o któ­
rych szerszy ogół u nas nic nie wie. Nie udały 
się także łamańce wszechpolskie przed audyto- 
ryum mieszczańskiem, które z lekkiem sercem 
i uśmiechem politowania nad temi popisami 
przeszło do porządku dziennego.

Krajowy komitet wyborczy polskiego nauczy­
cielstwa odbył d. 8 b. m. w Krakowi# posiedze­
nie, na którem omawiano sytuację polityczną w 
kilkudziesięciu powiatach kraju, na podstawie Jn- 
formacyj nadesłanych przez komitety powiatowe i 
mężów zaufania. Po długiej i wyczerpującej dy- 
•kusyi

1) przyjęto z uznaniem postanowioną przez ko­
mitet wykonawczy w s p ó l n o ś ć  a k o y i  w y b o r ­
c z e j  z P o l s k i e m  S t r o n n i c t w e m  l u d o ­
we m, które zobowiązało się postawić i poprzeć 
kilka kandydatur nauczycielskich do Sejmu krajo­
wego;
; 2 ) wyrażono jednomyślnie przekonanie, że nau­
czycielstwo polskie powinno popierać kandydatury 
poselskie tych stronnictw, które oświadczają się za 
ja k  n a j s z e r s z ą  r e f o r m ą  w y b o r c z ą  do 
S e j m n  na p o d s t a w i e  d e m o k r a t y o z n e j ,  
% zwalczać te stronniotwa, które były przeciwni­
kami reformy wyborczej i udaremniły obrady sej­
mowe;

3) wydaó odezwę do nauczycielstwa o zbieranie 
składek na fundusz wyborczy i komunikat z od­
parciem napaści rzekomej „delegacji" polek, to 
warzystw naucz, na krajowy komitet T~yborczy.

Proszeni jesteśmy przez komitet wyborczy pole. 
nauczycielstwa o zamieszczenie następująoego oświad­
czenia:

W  kilku pismach pojawiła się korespondencya 
rzekomej „delegacyi" polskich towarzystw nauczy­
cielskich, usiłująca obniżyć powagę k r a j .  Komi< 
t e t u  w y b o r c z e g o  p o l s k i e g o  n a u c z y  
c i e l s t w a  i nazywająca odezwę tegoż komitetu 
„anonimową". Pismo to uważać musimy jako ten­
dencyjne b a ł a m u c e n i e  o p i n i i  p u b l i c z n e j ,  
przynoszące szkodę moralną stanowi nauczycielskie­
mu, tem więcej, źe jego autorzy, podszywający się 
pod firmę jakiejś nie istniejącej „delegacyi" pol­
skiego nauczycielstwa, usiłują zachwiać dobrą wiarę 
nauczycielstwa polskiego w c e l  1 p r z e z n a c z e ­
n i e  zbieranych przez Komitet składek na fundusz 
wyborczy.

Równocześnie podajemy do wiadomości, że akcyą 
wyborczą wśród polskiego nauczycielstwa kieruje 
jedynie podpisany (zatem nieanimowy) Komitet, po­
wołany do życia przed rokiem, t. j. dnia 1 lipea 
1 9 1 2 'r. w Krakowie na zjeździe d e l e g a t ó w  
p o l s k i e g o  n a u c z y c i e l s t w a  z e a ł e g o  
k r a j u ,  tem samem więc prawnie toż nauczyciel- 
itwo reprezentujący.

Z krajowego komitetu wy boi czego polsk. naucz.: 
Anders Adam (Rzeszów), Baśoik Michał (Zator), 
Broszkiewicz Antoni (Jarosław), Chudy Antoni (No­
wy Sącz), Depowskl Józef (Kraków-Zakrzówek), Go- 
rzycka Adolfina (Lwów), Kaczkowska Teresa (Ba­
lice), Kociur Feliks (Milówka). Kolanko Jan (Fu- 
toma), Kosteleckl Karol (Tarnów), Malik Paweł 
(Rytro), Nowak Stanisław (Kraków), Nemetzówna 
Felicya (Gorzków), Popowicz Bolesław (Lwów), 
Robak Józef (Kraków), Smajdówna Marya (Chorze­
lów), Smulikowski Julian (Lwów), Tomaszewski 
Wawrzyniec (Lęki), Ukleja Michał (Przemyśl), 
Wielgus Franciszek (Duiczówka).

Poczta wobec wyborów.
Dyrekcja poczt zwraca uwagę, że * powodu ol­

brzymich mas przesyłek, nadawanych w okresie 
przed wy borezym, doręczanie ich, zwłaszcza gdy są 
jednorazowo oddawane na pocztę, jest prawie nie- 
możliwem. Leży w Interesie komitetów przedwybor­
czych, aby nadawały zaproszenia, szczególnie dla 
adresatów miejscowych, o ile możności, wcześnie 1 
par ty  a ml. Nadto byłoby wskazane, aby komitety 
przedwyborcze w większych miastach, a w szcze­
gólności we Lwowie i w Krakowie, zawiadamiały 
wprzód urzędy pocztowe telefonicznie lub w inny 
jposób o nadaó się mającyoh przesyłkach, przez co 
aa swoją korzyść ułatwią zadanie urzędom poczto­
wym.

We Lwowie i w Krakowie należy tego rodzaju 
przesyłki dla adresatów miejscowych nadawać wprost 
w sortowniach listowych urzędów pocztowych Lwów 1 
( Kraków 1. Byłoby bardzo wskazanem, ażeby prze­
syłki wyborcze zwracały swym zewnętrznym wy­
glądem na siebie uwagę personalu wykonawczego 
przez wpadający łatwo w oko dopisek na stronie 
Adresowej u góry: „ S p r a w a  w y  b o r  o z a".

Aby umożliwić zwrot niedoręczalnych zaproszeń, 
uprasza Dyrekcya poczt, aby komitety przedwybor­
cze podawały na kopertach u samej góry także 
swój adres firmowy.

Dyrekcya poczt daleką jest od tego, aby krępo­
wać komitety przedwyborcze co do formy zewnętrz­
nej zaproszeń 1 ogłoszeń, zwraca się jednak nwagę 
ua tę okoliczność, że przesyłanie pilnych zaproszeń 
na zebranie przedwyborcze, jako dodatków do dzien­
ników, jest z tego powodu nieodpowiadające celo­
wi, ponieważ listonosz prócz innych korespondencyj 
nie zdoła zabrać odraza wiela gazet 1 musi następ­
nie wracać po kilka razy do urzędu po dalszy raa- 
teryał, tracąc niepotrzebnie czas, podczas gdy za­
proszeń w formie listu może zabrać odrazu znacz­
nie więcej, a tem samem przyspieszyć czynność do­
ręczania.

W  razie masowej wysyłki przesyłek przedwybor­
czych do Innych miejscowości byłoby wskazane, aby 
komitety przedwyborcze większą ilość przesyłek 
przedwyborczych, należycie ofrankowanych, a prze­
znaczonych dla adresatów jednej i tej samej miej­
scowości, łączyły pod opaską ze zwykłego papieru, 
z napisem danego pocztowego urzęda oddawczego, 
podobnie jak to czynią administracye gazet ze swy­
mi dziennikami.

(Korespondenoya nN. Reformy*1).
Dębloa, 10 czerwca. (Wynik prawyborów).

Dzisiaj odbyły się wybory na 9 wyborców ma­
jących głosować na posła do Sejmu z miasta Dę- 
bioy, zaliczonego do kuryi wiejskiej. Wybrano in­
spektora kolejowego Wasilkowskiego, dr Friedberga, 
Hubickiego, Ks. Kotfisa, Świętonia, dr Fischlera,
, Mieszkowskiego, Bakasa 1 Kernera. Znamienne ja 
jest, że z partyi magistrackiej nikt nie został wy 
branym, ani nawet sam dotychczasowy burmistrz 
JaklińskL

Z powiatu naszego ma wystąpić przeciw ludów 
com, jako kontrkandydat ks. Kopernicki, proboszcz 
W Zawadzie.

Nowy Sącz, 9 czerwca.
W  naszym powiecie z gmin wiejskich pojawia 

się coraz więcej kandydatów na posła sejmowego. 
Oprócz p. B r o s z k i e w i c z a ,  nanczyciela, posta­

wionego przez P. S. L. kandydują włościanie: Ma­
ciaszek z Podegrodzia i Sopata od strony Łącka. 
Zdaje się jednak, że tych kandydatów będzie je ' 
szcze więcej.

Nisko, 9 czerwca.
W  powiecie tutejszym walka zacięta. Z tuzina 

kandydatów, jacy się pojawili, czterej tylko mogą 
być brani w rachubę. Są to: b. poseł B 1 s r z któ­
rego ludność jest niezadowolona, hr. L a s o c k i ,  
ludowleo, gdy go wyciągano z trudności, obecnie 
zwalczający gwałtownie posła Stapińskiego I stron­
nictwo ludowe argumentami, zaczerpniętemi z orga­
nów wszechpolsko-podolsklch, ks. W o l a n i n ,  po­
pierany przez Wszecb polaków —  I prof. Ja ­
n i k ,  występujący w obronie stronnictwa ludowego 
i witany z dużą życzliwością przez mieszkańców 
powiatu.

Szanse przeciwników stronnictwa wszechpolskie­
go, do którego z racyi używanych argumentów 
musi być zaliczony ks. Wolanin i warcholący hra­
bia Lasooki, nie wydają się dobremi. Mimo to prof. 
Janik, obrońca stronnictwa ludowego i zwolennik 
reformy wyborczej, będzie miał niemałe trudności, 
gdyż przeciw nioy posłngnją się najprzewrotniejszą 
demagogią. P. Bis nie pokazuje się woale na ze­
braniach publicznych, agituje na własną rękę. Sy- 
tuacya jest w całości niewyjaśniona. Walka stanie 
się wyraźna i zdecydowana od chwili, gdy zarząd 
stronnictwa ludowego zatwierdzi oficjalnie kandy­
data, za którego opinia publiczna powiatu chciała­
by uważać prof. Janika, pochodzącego z tutejszego 
powiatu i znanego obrońcy ludu i sprawiedliwości.

Teatr polski w Paryża.
Pierwsze przedstawienie teatru lwowskiego w 

Paryżu było prawdziwą uroczystością narodową dla 
tamtejszej kolonii polskiej. „Przeżyliśmy wieczór 
osobliwy, niezwykły —  pisze korespondent „Ku­
riera Warszawskiego". —  Ze sceny teatru „Gym- 
nase" zabrzmiała ku nam mowa ojczysta, jędrna, 
silna mocą kunsztownego talentu Lncyana Rydla; 
przyszła, odnalazła nas, niektórych, po latach wielu, 
po latach pięćdziesięciu nawet. I byliśmy oto tem 
spotkaniem tak oszołomieni, tak odurzeni, że ani 
ważyliśmy się powitać ją oklaskiem, że nie waży­
liśmy się poruszeniem żwawszem radości objawić, 
aby urok nie prysnął, czar oddychania wiewem 
ziemi naszej nie uleciał...

„Lecz te są zgoła tułacze westchnienia. Co ko­
mu do nichl Jakże było ? —  opowiem bez uniesień...

Premiera „Zaczarowanego Koła", jako audyto- 
ryum, miała charakter wielkiego, nadzwyczajnego 
święta kolonii ^polskiej. Można rzec, iż wszystkie 
stany, wszystkie partye, koterye I Loteryjki wzięły 
się za ręce. Arystokracyi mnóstwo, przedstawiciel­
stwo emigracyi całe, młodzieży pełno, świat arty­
styczny i przemysłowy w imponującym komplecie. 
Godzina dziewiąta. Kolonia wymienia ukłony, ogląda 
się nawzajem, czuje i mówi o sobie, przypuśćmy, 
dobrze... ale połowa miejsc pustych. Teatr zwleka 
z podniesieniem kurtyny... beznadziejnie...

„Uderzenie gongu ostatniego. Zasłona szeleści, 
zieleń pięknego krajobrazu leśnego z dalą jeziora 
gra ze sceny, padają pierwsze słowa dyalogu Ma­
ciusia z leśnym dziadkiem —  gdy, nagle, rumor 
powstaje I trwa, trwa precz, głuszy dzwony taje­
mnicze z zaklętej dobywające się toni... Co się 
stało ? Nic zupełnie. Wszak polską jest premiera — 

ergo" rodacy, dbali o charakter zebrania —  nie 
zapomnieli o nieobyczaju spóźniania się. Trwa to 
niemal przez cały prolog.

„Widownia jest prawie poi osob przednich
mnóstwo. Księstwo Adamostwo Czartoryscy, Kon­
stanty Radziwiłł, ambasador austryacki z rodziną, 
Klementyna hr. Tyszkiewiczowa, Jan Potocki, Sie­
rakowski, baronowstwo Tanbowie, hr. Platerowie, 
Juryewiczowie, Zamoyscy i t. d. Tu i owdzie ktoś 
z francuskiego towarzystwa, tu i owdzie ktoś z pa­
ryskiego egzotycznego „high-life'u“ . Francuzów spo­
ra liczba."Sfery polityczne reprezentują: Clemen­
ceau i Jaurós, dziennikarstwo ma Brissona („Lu 
Temps"), Mureta („Dóbats"); sztuka dramatyczua: 
Tyette Guilbert, Gorę Laparserie, jest Jean Finot 
(„Reyue"), Strowaki, Leon Claretie, pięcia dyrekto­
rów teatrów —  jest wogóle dużo ciekawych ludzi, 
niepowszednich, tak niepowszednich, iż wszystkie 
cztery antrakty zamieniają się w pełne gwaru, oży­
wienia i piorunem schodzące chwile..."

Wracając jeszcze do „Sędziów" i „Warszawian­
ki" Wyspiańskiego, przytoczyć pragniemy głosy ko­
respondentów „Gazety Wieczornej" i „Wieku No­
wego", którzy na ogół o przedstawieniach teatru 
lwowskiego wyrażają się ujemnie. Mimo to kore­
spondent „Gazety Wieczornej" pisze: „Sztuka W y­
spiańskiego jest jedyną, którą możemy pokazać 
Francyi z dumą, a nie z pokorną prośbą o pobła­
żanie." Drugi zaś korespondent powiada: „Ten je­
den wieczór Wyspiańskiego powinien być wska­
zówką na przyszłość, że z samym repertuarem Wy­
spiańskiego tylko, doskonale przygotowanym i wy 
stawionym można bez żadnego ryzyka objechać 
wszystkie kulturalne środowiska “

Na trzeci wieczór poszły „Grabę ryby" Bału­
ckiego, które —  jak donosi korespondent „Gazety 
Lwowskiej" —■ miały rzetelne powodzenie. Cndzo- 
ziemcy obecni na sali —  pisze ów korespondent — 
z równym Polakom zainteresowaniem, śledzili ak- 
cyę I grę aktorów I z równym, jak Polacy entu- 
zyazmem nagradzali znakomite wykonanie tego ar­
cydzieła humoru i „esprit" polskiego.

„Tak samo jak i wieczorów poprzednich najbar­
dziej wybrednego słuchacza uderzyć musiało, to, o 
czem zresztą już mówiłem w poprzednich listach: 
„zgranie" wszystkich artystów, a jednocześnie i 
„indywidualne" jej wykonanie. A bardziej jeszcze 
może zdawali sobie z tego sprawy Francuzi niż 
Polacy, gdyż zazwyczaj we Francyi sztoki „stoją" 
grą kilku najważniejszych aktorów, podczas gdy 
drugorzędne role powierzane bywają niemal staty­
stom; oczywiście wynika stąd kontrast, korzystny 
może dla ról pierwszych, ale krzywdzący nieraz, a 
nawet najczęściej, całość. Tego kontrastu w grze 
artystów naszych niema; całość jest jednolita i 
harmonijna."

Sztuka Zapolskiej p. t. „Tamten", która wypeł­
niła czwarty wieczór, miała ogromne powodzenie. 
Francuzi, którzy byli na przedstawienia, oświad­
czyli, że należałoby sztukę jak najrychlej przetłó- 
maczyć 1 wystawić po francusku, a będzie miała 
niewątpliwy sukces. To też p. Bronisław Kozakie­
wicz, nie tracąc czasu, porobił już kroki przygoto­
wawcze, aby wystawienie sztuki po francusku do­
prowadzić do skutku. Wobec tego sukcesu sztuka 
Zapolskiej daną była po raz drugi w niedzielę, a 
w sobotę pójdzie po raz trzeci.

W  następny wieczór „Zemsta za mur granicz­
ny" wypełniła znown teatr. Przybyło dużo Fran­
cuzów, pomiędzy nimi profesor Lauson, krytyk dra­
matyczny pisma „Grandę Revue“ .

Lot i Poryta do Wnrszaoj.
Wczoraj dokonał niezwykłego lotu znany pilot 

francuski B r i n d e j  one  des  Mo u l i n a i s ,  o 
którym doniosły telegramy, umieszczone w dzi­
siejszym porannym numerze naszego pisma. 
Brindejonc wzniósł się w powietrze wczoraj o 
godz. 5 m. 15 rano na polu lotniczem w Yi l -  
l a c o u b l a g  pod Paryżem i wylądował w Niem­
czech na polu wzlotów W a n n ę  pod Gelsen­
kirchen w W e s t f a l i i .

Jak donoszą telegramy z Gelsenkirchen, dro­
gę do Wannę, wynoszące 500 kilometrów, prze­
był Brindejonc bez wylądowania. Lot nad West­
falią był niesłychanie utrudniony, gdyż pano­
wała tam w owej porze burza. Szybkość wiatru 
wynosiła 25 metrów na sekundę. Również oryen- 
towanie się było trudne, gdyż dymy z kominów 
zasłały cały horyzont gęstą oponą. Prawie przez 
pół godziny pilot krążył nad Gelsenkirchen, nie 
mogąc się zoryentować.

Pobyt w Wannę trwał do godz. 10 przed 
południem dnia wczorajszego, poczem Brindejonc 
znowu puścił się w podróż, zabrawszy z sobą 
200 litrów benzyny. Już o godzinie 12 min. 4 
wylądował w J o h a n n i s t h a l  pod Berlinem. 
Mimo strasznej burzy ,  z którą ponownie mu­
siał walczyć, Brindejonc przebył 252 kilometry 
w dwóch godzinach. Silny wiatr, wiejący w kie­
runku jazdy, s ma g a ł  w p r o s t  p l e c y  pi  
l o t a  i zwiększał szybkość lotu.

Lekki jednopłatowiec, systemu Morane-Saul- 
nier, o sile 80 koni, funkeyonował przez cały 
czas nienagannie. Burza trwała jeszcze, gdy 
Brindejonc był w Berlinie.

( T e l e g r a m y  „ No we j  Re f o r my" ) .  ■ 
Warszawa, 11 czerwca.

Lotnik francuski Brindejonc wylądował tu 
wczoraj wieczorem o godz. 7 minut 15. Lot 
z Yillaboucay do Berlina trwał od g. 5 m. 15 
rano do g. 12 m. 4 w południe, należy w to 
jednak wliczyć siedmiokwadransową przerwę, 
w Wannę bowiem musiał Brindejonc lot prze­
rwać.

L o t e m  z P a r y ż a  do B e r l i n a  z d o b y ł  
B r i n d e j o n c  r e k o r d  szybkośc i ,  osiągnął 
bowiem s z y b k o ś ć  200 k i l o m e t r ó w  na 
g o d z i n ę .  W Berlinie wzniósł się Brindejonc 
do dalszego lota do W a r s z a w y  o godz. 3*/* 
po południu. Drogę z Berlina do Warszawy od­
był Brindejonc b ez  p r z e r wy .

J e s t  to n a j w s p a n i a l s z y  r e k o r d  
o d l e g ł o ś c i ,  jaki kiedykolwiek w lotnictwie 
osiągnięto. Droga ta bowiem wynosi 1500 kilo­
metrów.

Brindejonc po przybyciu do W a r s z a w y 
opowiadał, źe spotkał się w drodze z s z a l o n ą  
burzą.  Cały ten czas kurczowo trzymał się 
aparatu, obawiając się, aby orkan nie wyrzucił 
go z aparatu. Wicher był tak silny, że Brinde­
jonc ma na całych plecach p o k a l e c z o n ą  
s kór ę ,  przćz całą bowiem drogę miał wiatr 
za sobą.

Pamięci prof. Augusta Witkowskiego.
Z Towarzystwa przyrodników polskich im. Ko­

pernika komuniknją nam:
We czwartek dnia 12 b. m. odbędzie się w sali 

wykładowe] Collegium Witkowskiego posiedzenie 
Towarzystwa przyrodników polskich <m. Kopernika, 
poświęcone pamięci prof. A. a a-t-a tV4 trko-w- 
s k i e g o ,  z następującym porządkiem dziennym:
1) Zagai przewodniczicy prof. dr J. Morozewicz;
2) Prof. dr Władysław Natanson: „Kilka słów 
wspomnienia"; 8) Prof. S. Dicksteia (Warszawa): 
Przemówienie w imienia redakcyi „Prac matematy­
czno-fizycznych"; 4) Prof. dr Konstanty Zakrzew­
ski: Odczyt „O działalności naukowej Witkowskie­
go".

Prof. Władysław Natanson, były kolega śp. Wit­
kowskiego miał —  rzec można —  to szczęście cią­
głego stykania się przez szereg lat z tym szlache­
tnym człowiekiem i wspomnienia jego będą zape­
wne jakby pękami światła, rzucanymi na tej wznio­
słej duszy nieskazitelny obraz, który każdemu z nas 
się objawia na myśl o zmarłym.

Prof. S. Dickstein, członek krakowskiej Akade­
mii umiejętności i redaktor „Prac matematyczno- 
fizycznych" już uczcił wspaniałomyślnie pamięć 
zmarłego, wydając własnym .nakładem dwa duże 
tomy prac poświęconych Witkowskiemu, przez co 
dał możność złożenia hołdu pamięci Witkowskiego 
wszystkim fizykom polskim, którzy jeszcze aa jego 
życia chcieli w tem dziele jubileuszowem spłacić 
dług wdzięczności swemu uwielbianemu koledze, 
przyjacielowi i mistrzowi.

Bardzo wdzięczne zadanie przypada jednemu 
z najmłodszych uczniów zmarłego prof. Zakrzew­
skiemu. Ma bowiem mówić o pracach naukowych 
ś. p. prof. Witkowskiego, których cechami pierwszo- 
rzędnemi są ^ścisłość i jasność. Prelegent, który 
ma przedstawić historyczny bieg myśli naukowej 
tak jasnego umysło, wyrażającego swe idee z tak 
niezrównaną prostotą ma z góry zapewnioną wdzię­
czność Błuchaczy.

Uroczyste to posiedzenie urządzone przez To w. 
im. Kopernika, którego zmarły był długoletnim pre­
zesem i członkiem honorowym jest przeznaczone 
nL tylko dla członków. Wszyscy, którym pamięć 
zmarłego jest droga, będą mile widzianymi 
gośćmi.

Posiedzenie rozpocznie się punktualnie o godzi­
nie 6T5 wieczór.

Kronika p o r a n i a  1863-64 roku.
11 c z e r w c a .

Podpułkownik Kurnakow na czele 2 rot piechoty 
i pół szwadronu kozaków gwardyi rozprasza pod 
Bojanami (Kow.) drobny oddziałek księdza Narwoj- 
sza. Po trzydniowych walkach pod Rusniowem, 
Gielniowem i Bobrą oddział Czachowskiego ostate­
cznie idzie w rozsypkę pod Ratajami (S.)

& r  o  m t U  a .
K r & k ó f lr *  11 czerwca.

Z Akademii Umiejętność!. Dnia 2 czerwca od 
było się posiedzenie wydziału matematyczno-przy­
rodniczego. Członek H. Hoyer przedstawił dwie pra­
ce: p. Z. Fedorowicza z dziedziny anatomii porów­
nawczej i p. £ . Kiernika z dziedziny paleozoologii. 
Członek M. Raolborski przedstawił cztery prace pp. 
J. Czarnockiego i J. Samsonowloza, K. Roupperta,' 
oraz ks. B. Strzeszewskiego z dziedziny botaniki 
i paleobotaniki. Członek Wł. Szajnocha mówił o

pracy p. J. Nowaka z Zakresu paleontologii, czło 
nek J. Puzyna nadesłał pracę p. J. Pólya z dzie 
dżiny geometry!. Członek L. Marchlewski przedsta 
wił z zakresu chemii organicznej pracę pp. prof. K. 
Dziewońskiego ł członka Paschalskiego, oraz pracę 
pp. J. Miłobędzkiej i W. Lampego, która stanowi 
dalszy ciąg badań, rozpoczętych wspólnie z ś. p. 
prof. St. Kostaneckim. W dalszym ciągur członek A. 
Wierzejski mówił o pracy p. A. Lityńskiego o fan 
aie wioślarek tatrzańskich; członek Wł. Natanson 
przedstawił pracę prof. T. Godlewskiego p. t. „O 
roztworach produktów promieniotwórczych". Dalej 
członek S. Zaremba przedstawił pracę p. H. Stein­
hausa z dziedziny analizy, wreszcie członek J. Mo- 
rozewicz mówił o pracy p. Z. Rozena z zakresu 
krystalografii, oraz o pracy p. M. Limanowskiego 
p. t. „Wielka płaszczówina kalabryjska".

Z Pałacu sztuk pięknych. Na wystawę „Koń 
w malarstwie i rzeźbie polskiej" napływają co­
dziennie liczne dzieła, przyczem wyłaniają się obok 
wielkich imion jak Piotra Michałowskiego, Juliusza 
Kossaka, Makaa Gierymskiego, Artura Grottgera 
itp. mniej znane w historyi sztuki nazwiska, jak 
Maksymiliana Oborskiego, Józefa Baerkmana, Wło­
dzimierza hr. Potockiego i innych. Komitet wysta­
wy przyspasabia katalog illustrowany i dlatego 
zwraca się na tej drodze do właścicieli obrazów z 
prośbą o nadsyłanie w bieżącym tygodniu obrazów 
i rześb na tę wystawę.

Z Powszechnego Związku artystów. W  spra­
wie projektu p. inż. Kwiatkowskiego co do amfi­
teatralnego urządzenia pobrzeża Wisły pod Wa 
welem, Związek artystów uchwalił na jednem 
z ostatnich swych posiedzeń przyłączyć się do 
akcyi podjętej w tym kierunku przez krak. To w. 
techniczne i wniósł do Rady miasta memoryał, 
w którym wyraził swoją opinię zgodną z powyż­
szym projektem. Związek artystów opierając się 
na zdaniu wyrażonem niegdyś w tej sprawie przez 
ś. p. Stanisława Wyspiańskiego, uważa projekt 
powyższy za odpowiedni wymogom estetycznym 
Krakowa I żywi wraz z innymi nadzieję, że Rada 
miasta projekt ten zrealizuje.

Z uniwersytetu. Pp. Józef Rafacz, prof. glmn. 
III-fo w Krakowie i Adolf Holzberger z Ksawero­
wa w Królestwie Polskiem otrzymali na uniwersy­
tecie Jagiellońskim stopień doktorów filozofii.

Muzeum narodowe na Wawelu. Komisya wy­
delegowana przez radę miasta do zatwierdzenia 
planów konkursowej fasady dla mazeum na gma­
chu poszpitalnym na Wawelu, podpisała ostatecz­
nie w dniu 3 b. m. projekty tej fasady p. Ska­
wińskiego z uwzględnieniem wskazanych poprawek. 
Obecnie po usunięciu tej ważnej przeszkody w 
postępie robót około przebudowy gmachu, sprawa 
raźno postąpi naprzód, tak, że na wiosnę 1914 r. 
spodziewać się można przeniesienia zbiorów mu­
zealnych na Wawel.

Odkrycie architektoniczne na Wawelu. Przy 
prowadzonej obecnie niwelacyi ogrodu przed gma­
chem b. szpitala wojskowego na Wawelu, przera­
bianego na Muzeum Narodowe, jak niemniej przy 
kopaniu dołów na wapno od Btrony głównego dzie­
dzińca przed katedrą, dokonano w ostatnich dniach 
bardzo ciekawych odkryć w głębokości półtora me­
tra pod powierzchnią terenu podwórza.

Odkopano tam fundamenta i mury gmachów nie­
znanego -przeznaczenia, nieuwidoczaionyeh odtąd na 
żadnych planach Wawelu. 01 jednego z tych mu­
rów biegnie dłagi podziemny korytarz w połowie 
drogi swej zasypany, który prawdopodobnie wybie­
gał na zewnątrz góry zamkowej I łączył się z Wi­
słą, tworząc przejście, zabezpieczające ucieczkę z&- 

rarsre ---- --------
Być może, że jestto ten korytarz, którym wdarli 

się konfederaci barscy na Wawel, zajęty przez 
wojska rosyjskie. Teren odkrytych fundamentów, 
morów i korytarza obejmuje kilkadziesiąt metrów 
kwadratowych. Komisya architektów i miłośników 
Krakowa ma w najbliższych dniach dokonać oglę­
dzin tych szczątków murów i postawi przypuszcze­
nia co do ich roli w przeszłości. Obok fundamen­
tów w ziemi, znaleziono niezwykle cenne figurki i 
płaskorzeźby z terakoty, przedstawiające bożków 
greckich. Rzeźby te pochodzące, według orzeczenia 
znawców z czasów bardzo zamierzchłych, postano­
wiono umieścić w zbiorach muzealnych na Wa­
welu.

Wał od strony ul. Kanoniczej wzniesiony przez 
wojsko anstryackie w r. 1848, skąd bombardowano 
Kraków, został już zniesiony i zniwelowany, na 
czem zyskała sylweta skrzydeł zamku królewskiego.

Z „Ogniska" nauczycielskiego w Krakowie.
Walne zgromadzenie, która odbyło się 5 b. m., 
stwierdziło znaczny rozwój instytucji. Czysty ma­
jątek wynosi 18.353 kor., z czego znaczna część 
przypada na fundusz budowy własnego domu. Spra­
wozdanie zarządu przyjęto do wiadomości; wyra­
żono uznanie zarządowi krajowego Związku nau­
czycielskiego za męską obronę spram narodowych. 
Z wyborów w skład nowego wydziału weszli na- 
stępujący członkowie: Michalski Stanisław prezes, 
Dreziński Karol zasfc. prezesa, Szkodziński Jan se­
kretarz, Grażyńska Zofia zast. sekretarza, Balicki 
Karol skarbnik, Orsznlski Teofil zast. skarbnika, 
Bialikiewiczówna Jadwiga, dyr. Drozdowski Karol, 
Dziedzic Jao, dr Kanarek Henryk, Kasprzykówna 
Bronisława, Robak Józef, Spławińska Paula, Szado 
Brouisław.

Posiedzenie Towarzystwa lekarskiego krak.
odbędzie się we środę 11 czerwca b. r. o godzinie 
6 wieczór w domu Towarzystwa, Radziwiłłowska 
4. Na porządku dziennym: 1) Demonstracye cho­
rych z kliniki profesora dra Jaworskiego i oddzia­
łu profesora dra Rutkowskiego. 2) Dr Wachtel:
0  wegeteryaniźmie.

Dla dorosłych analfabetów. Uroczyste zakoń­
czenie roku szkolnego w szkole dla dorosłych 
analfabetów odlędzle się 15 b. m. o godzinie 10 
rano w szkole wydziałowej im. św. Floryana przy 
ni. Szlak 1. 3.

„Lutnia" krakowska urządza w sobotę 14 czer­
wca koncert ogrodowy w muszli parku zabaw „0- 
leandry". Na program złożą się utwory popularne'
1 melodyjne wykonane k capella i z akompania­
mentem pełnej orkiestry wojskowej. Chórem dyry­
gować będzie nowy dyr. „Lutni" p. Isakowicz. 
Wstęp do parku 30 hal., bilet familijny (4 osoby) 
1 kor. W razie niepogody koncert odbędzie się w 
następną sobotę.

Zwiedzanie ogrodu „pod Lipkami". Otrzymu­
jemy nast. pismo:

Z uwagi na powszechne zainteresowanie się 
ustroniem „pod Lipkami", zwłaszcza od czasu od 
słonięcia tablicy pamiątkowej ku czci księcia Jó 
zefa Poniatowskiego, wielo osób ustnie i pisemnie 
zwraca się do mnie, jako do gospodarza, z zapy 
tariem czy ogród wolno zwiedzać i znajdujące się 
w nim głazy pamiątkowe oglądać. Nie mogąo każ­
demu z osobna odpowiadać, proszę uprzejmie o po­
danie tą drogą do wiadomości publicznej —  że 

1 „pod Lipkami" każdy, kto się pamiątkami ojczy-

steml Interesuje, witany bywa gościnnie, a o ile 
to możliwe I ustne objaśnienia otrzymuje. Zresztą 
wydana świeżo nakładem T. S. L. książeczka p. t. 
„Pożegnanie księcia Józefa z Krakowem" każdego* 
z hlstoryą „Lipek" zapozna (dostać można w każ­
dej księgarni za 60 hal.) Wszelako o jedno, niżej 
podpisany, widzi się zmuszony prosić usilnie: aby 
grupy zwiedzających nie były zbyt liczne, zwła­
szcza, aby wycieczki szkolne nie były tłumne, 
cierpi bowiem na tem starannie pielęgnowany 
ogród, a dzieci nie odnoszą z takiej wycieczki ko* 
rzyści. Przed kilku dniami dyrektorka pewnej szko­
ły krakowskiej przywiodła z sobą hufiec z trzysta 
panien złożony 1 O należy tem objaśnienia pamiątek 
nie mogło byó mowy, a nawet przy najlepszym 
dozorze i dobrej woli ze strony dziewcząt, wskutek 
natłoku nie dało się uniknąć zdeptania trawników 
i uszkodzenia krzewów. A że przytem każda z pa­
nien przyniosła z sobą owinięty w papier podwie­
czorek zapewne, aby gwoli tradycji „podwieczor­
ków pod Lipkami" spożyć go tutaj, zostawiając 
właścicielowi ogrodu na pamiątkę papier i skórki 
z pomarańcz, więc łatwo sobie wyobrazić, jak 
ogród po takiej tłumnej wizycie wyglądał. Jest 
przeto wskazanem, aby prowadzone „pod Lipki" 
wycieczki szkolne nie były liczniejsze nad 40 osób 
(t. j. tyle, ile odpowiada najwyżej jednej klasie) 
i aby o każdej takiej wycieczce kierownik zechciał 
mnie zawczasu uprzedzić. Nadto proszę, aby mi 
nie zostawiano w ogrodzie żadnych „pamiątek", 
chyba drobny datek za oprowadzenie, wrzucony do 
puszki na T. S. L. Dr Maryan Stępowski.

Zażalenia na park Jordana dochodzą na3 ze 
strony poważnej i wiarogodnej. Mianowicie infor­
mator nasz donosi nam, że dnia 9 b. m„ o godl 
5 m. 45 jacyś uczniowie gimnazyalni bić mieli prę­
tami chłopców żydowskich, wypędzając ich z parku. 
Nadto p. Aleksandra Laudaua zmuszono, aby wraz 
z dzieckiem park opuścił. Zarząd parku dołożyć po­
winien starań, aby winni byli pociągnięci do od­
powiedzialności i aby nadużycia tego rodzaju w 
przyszłości się nie powtarzały.

Fasada nowego dworca osobowego. Izba han< 
dlowa w Krakowie otrzymała wiadomość z mini­
sterstwa kolejowego, iż ustalono już zasady dla 
rozpisania konkursu na projekt nowego dworca oso­
bowego. Ogłoszenie tych zasad nastąpi dopiero po 
zatwierdzenia całego projektu rozszerzenia dworca 
osobowego, oraz po ukończeniu pertraktacyi z gmi- [ 
ną w sprawie usytuowania dróg dojazdowych I# 
urządzenia terenu przed dworcem.

SłUBZne n arzek an ia  podnoszą mieszkańcy ulicy 
Starowiślnej na właize policyjne, że tolerują prze­
niesienie domu publicznego do jednego z domów tej 
alicy, który dotąd wolny byt od tej plagi. W  lo­
kalu tym chciano urządzić restauracyę, magistrat 
ednak, ze względu na spokój mieszkańców, na tr4 

nie pozwolił. Natomiast tolerowanym Jest dem pu­
bliczny. •

Otwarcie wystawy i targu kilimów I wyro­
bów koszykarskich odbędzie się w głównym pa­
wilonie wystawy architektonicznej 12 b. m., o go­
dzinie 11 przed południem.

Z sali sądowej. Wczoraj po południu skończyła 
się 2-daiowa rozprawa przeciwko włościanom Fr. 
Nowakowskiemu i Aleksandrowi Wyce, oskarżony nr
0 zbrodnie podpalenia domów swoim dwom sąsia 
dom. Rozprawa zakończyła się uwolnieniem obwf* 
nionych od zbrodni podpalenia, natomiast Nowi- '  
kowskiego skazano na rok więzienia za niebezpb*. 
czne pogróżki.

Spłoszony koń. Panu M. K., jadącemu wczoraj 
wieczorem konno, spłoszył się na ulicy Wolskiej 
koń L przeiechął 1 3 -letniego chłopca Czesława Spte. 
wlę. Lekarz pogotowia zaopatrzył rannego chłopca, 
poczem odwieziono go do domu.

Koń pędził w szybkim bardzo galopie przez uL 
Wolską i planty aż do ulicy Franciszkańskiej, 
gdzie go zdołano przytrzymać. Wypadek wywołał 
panikę wśród spacerującej na plantach i ulicy Wol­
skiej publiczności. Spłoszony koń pokaleczył sobie 
nogi o żelazną baryerę na plantach.

Pożar. Dzisiaj po godzinie 10 rano wybuchł 
w drewnianym domu ogrodnika Franciszka Bryl- 
skiego w Zakrzówku pożar, prawdopodobnie wsku­
tek wadliwości komina. Wkrótce cały słomiany
dach stanął w płomieniach, od których zajęła się 
także stodoła oddalona o kilka kroków od płoną­
cego domu. Pożarowi sprzyjał dość silny wiatr. 
Pierwsi zobaczyli ogień żołnierze 20 p. p. odby-. 
wający w pobliża ćwiczenia w strzelaniu. Natych­
miast wyruszył dowodzący nimi porucznik p. Popp
1 rozpoczął z żołnierzami ratunek. Wkrótce przy- ' 
była na miejsce pożaru straż pożarna podgórska, 
później pluton krakowskiej straży miejskiej i ogień 
zlokalizowano. Spaliła się część domu, stodoły
chlewy, dwie świnie, kilka królików, oraz cały im 
wentarz gospodarski. Wielkiemu zniszczeniu uległ 
wskutek pożaru ogród z jarzynami i kwiatami.
Dom był ubezpieczony na 2.800 kor. Straże zaję­
to były gaszeniem ognia blisko dwie godziny.
Szkoda, jaką poniósł p. Brylski, jest dość znaczną.

Z krain.
Teatr Lelewicza cieszy się w swem tournóa

artystycznem stałem powodzeniem. Zarówno w Rze­
szowie jak i Tarnowie oklaskiwano go żywo. Obec­
nie występywać będzie zespół Lelewicza w Nowym 
Sączu, a następnie w Gorlicach i Jaśle.

Tarnów, 10 czerwca. (Z Rady miejskiej. —  To-* 
warzy stwo Szkoły Ludowej. —  Teatr).

Pod przewodnictwem wiceburmistrza dra Miitza 
odbyło się wczoraj posiedzenie Rady miejskiej, na 
którem przystąpiono do szczegółowej dysknsyi bud­
żetowej. Refesował r. Kusz.

Dłuższa dyskusya wywiązała się przy rubryce 
„otrzymanie szkół**, pozycya: datek dla dwóch szkół 
przemysłowych uzupełniających męskich i dla szko­
ły przemysłowej uzupełniającej żeńskiej. Po prze­
mówieniach r. Marguliesa, dra Tertila, dra Bor- 
neta i profesora Schantrocha, uchwalono dla obu 
szkół datek w kwocie 1.600 kor., kwotę zaś 300 
koron dla szkały żeńskiej pozostawiono do osobnej 
dyspozycyi Rady miejskiej.

Pozycya: „datek dla krajowej szkoły kupieckiej4* 
wywołał również długą I dosyć namiętną dyskusyę. 
Przemawiali radni: dr Offner, dr Tertil, dr Rap- 
poport, dr Bornet, dyr. Tiochanowski, Margulies i. 
Kusz, Oburzenie radnych było o tyle usprawiedli­
wiono, że datek na szkołę knpiecltą z kwoty 5.000 
koron podskoczył do kwoty 13.628 kor. bez uprze­
dniego przedłożenia preliminarza budżetowego, do 
czego dyrekcya ,była zobowiązana. To toż jedno­
myślnie przeszedł wniosek dra Offnera i Kusza: 
Rada miejska kwestyonuja legalność preliminarza 
i prosi Wydział krajowy, aby na przyszłość preli­
minarz był Radzie wcześniej przedkładany. Uchwa­
lono potem datek w kwocie 5000 K, różnicę *ai 
8628 pozostawiono do osobnej decyzji Rady. Nadto 
na wniosek dra Tertila Rada wybrała delegatem

Zaufanie
zdobyliśmy sobie naszych licznych P. T. Odbiorczyń przez rzetelną i dyskretnąobsługę, —  dając 
po niskich cenach towar w uźyciupraktyczny —  przez pewność wszelkich objaśnień. Powiększamy 
stale nasz skład i jest bezsprzecznie u nas największy wybór w artykułach hygienicznych dla 
Panów i Pań. Wszelkie artykuły gumowe zawsze świeże na składzie i bezpieczne w użyciu.

Wyprawy położnicze. —  Obsługa kobieca 
Skład apt „Sanitas“, Kraków, ul. Długa
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'Rady do kuratoryi szkoły kupieckiej wiceburm. dra 
<4Iutza,

Pod przewodnictwem profesora Języka odbyło się 
walne zgromadzenie tarnowskiego Koła T. S, L, 

'Pomijamy niektóre momenty sprawozdania za rok 
1912, zamieszczone na łamach „Nowej Reformy41: 

s podajemy tylko niektóre.
I tak sekcya odczytowa wykaznje 23 odczytów, 

wieców w sprawie upaństwowienia szkół T. S. L. 
odbyło się 19, wypożyczalń wiejskich z końcem r. 
1912 było 41, biblioteka miejska im. Słowackiego 
liczyła w rokn sprawozdawczym 1485 czytelników, 
wydano 90-376 tomów, przybyło dzieł w 656 w 
856 tomach, tak że obecnie biblioteka liczy 5233 
dzieł w 6636 tomach. Obrót kasowy koła za rok 
1912 wynosi w dochodach i rozchodach 29.268 
kor. 14 hal., sprawozdanie kasowe Czytelni robo­
tniczej T. S. L. im. Kilińskiego wynosi w docho 
dach i rozchodach 3.317 kor. 65 hal. Ważniejsze 
pozycye sprawozdania kasowego są następujące: z 
puszki obnośnej i z puszek w lokalach 899 koron 
96 hal., snbwencye 1.550 kor., dochód z biblioteki 
3.988 kor. 16 hal.

Sprawozdanie powyższe walne zgromadzenie przy­
jęto do wiadomości, poczem na wniosek p. Donners- 
berga imieniem konfsyi rewizyjnej udzielono za­
rządowi absolntorynm. Z wyborów wyszli: profesor 
Język (prezes), p. Bratmowa (wicepr.), dr Kuchar­
ski i dr Machalskl (sekretarze), p. Adler i p. Don- 
nersberg (skarbnicy); do wydziału weszli pp.: Ba- 
aaszkiewiczówna, Kuszowa, Tenczynowa K., Turow- 
lka, Zarembina, Ciastoń, Fischer, Galas, Greis P., 
profesor Greis, profesor Grzymek, Korman, Kwa­
śniak, Langner, Linde, ks. dr Lubelski, Markiewicz, 
profesor Miękisz, Nowakowski, prof. Paciorkiewicz, 
prof. Pollak, Robaczowski J., profesor Salibill, Sy- 
pek, profesor Szaflarski, profesor Wojciechowski, 
prof. Wojtasiewicz, Wowkonowicz, profesor Ziemski, 
dr Zarzycki, dr Żmigród; do komisyi kontrolującej 
pp.: Kusz, Tabean, profesor Tenczyn, profesor Ar- 
vay i prof. Bałtowski.

Z ważniejszych wniosków poroszono wniosek pod- 
wyższenia wkładek i podwyższenia opłaty za wy­
pożyczane książki. Profesor Stryszowski interpelo­
wał w sprawie kinoteatru. Odpowiadał p. Linde, 
dając wyczerpujące wyjaśnienia i apelując do spo­
łeczeństwa, aby wydatniej popierało przedsiębiorstwo 
kina. W  końcu uchwalono prezesowi Językowi po­
dziękowanie za wydatną pracę w Kole.

Sympatyczny teatr p. Lelewicza zjechał do na­
szego miasta i dał w sali „Sokoła11 trzy operetki: 
„Ptasznika z Tyrolu111 „Cnotliwą Zuzannę11, „Miłość 
cygańską*1 i operę Veodi’ego pod tytułem „Travia- 
ta“. Na pierwszy plan wybili się: pp» Krajewska 
i Palczewska, pp, Lelewicz, Bukowski, Kalnioki i 
Miłosza. Doskonała reżyserya, muzyka bez zarzutu 
i dobre chóry —  oto, co zaleca ansambl p. Lele­
wicza.

Kołomyja, 8 czerwca. (Ataki wszechpolskie na 
burmistrza Kleskiego. —  Słaby ruch w T. S. L. —  
Rozwój „Sokoła*. —  „Mnzeum pokuckie*. —  Ko­
lonia wakacyjna uczniów gimnazyalnycb. —  Tea­
trzyk dziecięcy. —  Burza.)

Akcya przedwyborcza rozpoczęła się u nas na­
gonką „Słowa Polskiego* na burmistrza Kleskiego, 
jako kandydata do Sejmu. Niefortunny korespon­
dent kołomyjski w gwałtownej filipice na łamach 
wszechpolskiego organu porobił nieuzasadnione a 
przykre zarzuty bnrm. K l e s k i e m u .  Rada miej­
ska na zebraniu dnia 3 b. m. urządziła burmi­
strzowi owacyę a znani z narodowo-demokratycz­
nych przekonań radni: Balicki i dr Haczewski, nie 
wahali się w ostrych słowach napiętnować niesłu­
szne ataki wszechpolskiego korespondenta. Radui 
ks. St. S o k o ł o w s k i ,  wioeburm. F u n k e c s t e i n  
i i. podkreślali owocną dla miasta działalność p 
Kleskiego. W ten sposób sparaliżowano atak „Sło­
wa Polskiego* ku zmartwieniu znikomej grupki 
wszechpolskich szowinistów. Wogóle „Słowo Pol­
skie11 sweml niezgrabnemi i nieprawdziwemi ko­
respondencjami z Kołomyi traci w mieście coraz 
Więcej zwolenników.

Dzięki wystąpieniom owego korespondenta, który 
pracuje w tutejszem T. S. L., towarzystwo to znie­
chęca do siebie członków tak, że obecnie odczyt 
popularny w Tow. Szkoły Ludowej jest rzadko­
ścią.

Za to „Sokół* pięknie się rozwija, mimo, iż za­
rząd tego Tow. to prawie sami nieendecy. W kil­
ku ostatnich dniach wpisało się do „Sokoła1* koło 
40 osób, tak, że niedługo Tow. przekroczy cyfrę 
500 członków.

Onegdaj otwarto w naszem mieście „Mnzeum 
pokuckie", do którego zbiory zgromadzano kilka 
lat. Ma ono ciekawszych kilka okazów przyrodni­
czych, a z historycznych ważniejszy jest o r y g i ­
n a l n y  p r z y w i l e j  s y n a  J a n a  III., J a k ó b a .  
Nowe materyały do muzeum chętnie ofiarodawcy 
ciągle nadsyłają, co budzi nadzieję, iż za niedługie 
lata „Muzeum pokuckie* da obraz ziemi i prac tej 
części Polski.

Wakacye się zbliżają a głmnazyaści polscy cie­
szą się, gdyż kolonia wakacyjna będzie tego roku 
w uroczej miejscowości. Dzięki zabiegom komitetu 
kolonii udało się po długich pertraktacyach otrzy­
mać dogodny budynek w T a t a r o w i e ,  miejsco­
wości klimatycznej, na bardzo przystępnych warun­
kach. Było to ratunkiem dla kolonii, bo festyn 
z dnia 1 b. m., z powodu niepogody dał mniejszy 
dochód, niż się spodziewano, co wynagrodził jednak 
niski czynsz za lokal w Tatarowio.

Dzięki pracy p. K r z y w d y ,  dyrektora szkoły 
Indowej, rozwija się u nas już dłużej trwający 
teatrzyk dziecięcy, który produkuje się nawet pu­
blicznie. Dziś grano przy wypełnionej pnblicznośeią 
Bali dwie sztuczki a kilkunastoletni wykonawcy 
zbierali za piękne śpiewy i tańce huczne oklaski. 
Szczególnie podobały się odtańczone w kilkadzie­
siąt par w strojach ludowych „krakowiaki*, nad­
zwyczaj udatnie wykonane. Inicjatorowi panu K. 
należy się uznanie.

Dnia 6 b. m., w sobotę, przeszła nad naszem 
miastem tak ulewna burza, jakiej od lat nie pa­
miętają. Wśród trzasku piorunów i huku grzmotów 
lały się strumienie deszczu. Toteż ulice wkrótce 
stanęły w wodzie, a niektóremi płynęły formalne 
potoki, których brzegi stanowiły kamienice. Studenci, 
wracający ze szkół do domu na objad, musieli po- 
ściągać obuwie i boso uciekać do domów.

Stanisławów, 9 czerwca. (Zmiana w kierowni­
ctwie banku austro-węgierskiego.) Naczelnikiem fi­
lii banku austro-węgierskiego w Stanisławowie w 
miejsce przeniesionego do Krakowa dotychczasowe­
go naczelnika p. Traciłowskiego, zamianowanym 
został p. Kazimierz B i g o ,  który na posadę tę 
udaje się z końcem miesiąca lipca.

Dalsze aresztowania wśród kolejarzy. W  zwią­
zku ze sprawą o kradzieże kolejowe we Lwowie 
prowadzący śledztwo sędzia dr. Batycki zarządził 
aresztowanie podurzędnika kolejowego, Ludwika 
Bonga. Sprawa ta już obecnie o olbrzymich roz­
miarach, zdaje się nie skończy się na 54 dotych-
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czas pozostających pod oskarżeniem, ale liczba pod- 
sądnych znacznie jeszcze sio zwiększy , f :

Z ©  ś w i a t a .
Zawalenie 8ię mostu. Z Wilna donoszą! W mia­

steczku Iwieniec w gub. mińskiej w dniu krzyźo- 
żowym, gdy procesya przechodziła przez most na 
rzeće Woim!, most zbudowany przez ziemstwo za­
łamał się. P r z e s z ł o  s t o  o s ó b  r a z e m  z ce ­
l e b r u j ą c y m  k s i ę d z e m  B i a ł o o h o ł o w e m  
s p a d ł o  do wo d y .  Mężczyźni ratowali tonące 
kobiety i dzieci. Nikt nie utonął tylko dzięki szczę­
śliwemu zbiegowi okoliczności.

Wiedeńskie „Derby“ 1913. Z W i e d n i a  piszą
8 b. m.:

Na torze wyścigowym w Freudenau rozegrała się 
dziś walka o nagrodę Jockey - klnbn, przenoszącą 
120 tysięcy koron. Zwyciężył w tej walce koń nie­
mieckiej stajni Oppenheima, bijąc o jednę długość 
trzylatka stajni Lubomirskiego „Mości księcia11. —  
Koń ten, jeden z najpiękniejszych i najlepszych 
źrebców austryackich, w tym roku odniósł już na 
arenie wyścigowej kilka pięknych sukcesów. Dwaj 
faworyci tegorocznego „Derby*, przedstawiciele staj­
ni Mautnera i Springera, przyszły jako trzecie w 
martwym biegu. Totalizator obracał ogromnemi su­
mami —  przy „Derby* wpłacono doń 260.340 K. 
Blisko dwa miliony koron wpłacono jako zakłady 
u „bookmakerów*. Kwoty te przeważnie przepadły, 
gdyż publiczność grała głównie na faworytów, któ­
rzy zwycięstwa nie odnieśli. —  Publiczności, i to 
bardzo wytwornej, było w Freudenau sporo. Bile­
tów wstępu do lóż na trybuny i na miejsca na 
wolnem powietrzu, sprzedano ogółem czterdzieści ty­
sięcy.

Zeppelin W .Wiedniu. Pod względem technicz­
nym lot balonu „Sachen*, zbudowanego przez hr. 
Zeppelina, jest zajmującym przedewszystkiom z po­
woda szybkości. Balon przeleciał drogę, wynoszącą 
okrągło 700 kilometrów, mniej więcej w 8 go­
dzinach, osięgnął więc szybkość prawie 90 kilo­
metrów na godzinę. Aczkolwiek wiatr był pomyśl­
ny, wynik ów jest dodatni ze względu na znaczną 
przestrzeń. Dalej wszystkie przyrządy ruchu funk- 
cyonowały aż do ostatniej chwili nienagannie. Ewo- 
lucye nad Wiedniem pomimo silnego wiatru wy­
konał balon bez zarzutu wedle programu, co wska­
zuje, że ster walczył skutecznie z wiatrem. Lądo­
wanie w Aspern pod Wiedniem poszło gładko 
i jest dowodem, że w techaice lądowania poczy­
nione zostały znaczne postępy. Na polu lotniczera 
Aspern balon nie znajdował się w hall, tylko pod 
gołem niebem i mimo burzy nie odniósł żadnej 
szkody. Okoliczność ta jest ważną ze względów 
wojskowych, okazało się bowiem, że balon Zeppe­
lina może służyć do celów wojskowych, nie mając 
do rozporządzenia hali w niewielkiej odległości.

Tisza. Pisaą nam 9 b. m. z Budapesztu: Nowy 
prezydent Rady ministrów Stefan Tisza jest jeszcze 
człowiekiem względnie młodym, liczy dziś 52 lata. 
Jako urzędnik ministerstwa spraw wewnętrznych 
odznaczył się pracą publicystyczną na polu ekono­
mii. Rozprawy jego o prodnkcyi zboża i kwestyach 
agrarnych, mają dużą wartość naukową. W roku 
1886 wszedł do parlamentu węgierskiego, gdzie 
odrazu począł odgrywać wybitną rolę, stając w sze­
regach obrońców ugody austryaeko-węgierskiej i 
wspólności gospodarczej obu części monarchii. Jako 
kierownik nieistniejącego już dziś stronnictwa libe­
ralnego był dwukrotnie mianowany prezydentem 
ministrów, w czerwcu roku 1903 po dymisyi Szella 
1 w tymże samym roku w jesieni po ustąpieniu 
Khuen-Hedervary’ego. Tisza podał Bią do dymisyi, 
jako premier Rady ministeryalnej s początkiem 
1906 r., gdy nieudało mu Bię w Izbie poselskiej 
przeprowadzić ostrzejszego regulaminu obrad. Jako 
prezydent Izby —  od półtora roku —  zdobył so­
bie Tisza międzynarodową sławę swoją „żelazną 
ręką* 1 bezwzględną walką z opozycyą.

Milionowe defraudacje w banku niemieckim
W LemborkU. Ogromne wrażenie wywołała wiado­
mość o olbrzymich defraudacyach, popełnionych w 
filii lemborskiej banku „Danziger Priyataktienbank- 
Gesellschaft*. Bank ten jest jedną z największych 
instytucyj finansowych w prowincjach wschodnich 
i miał renomę wzorowej gospodarki zarówno w cen­
trali gdańskiej, jak 1 filiach prowincyonalnych.

Defraudacye, popełnione przez przewodniczących 
lemborskiej kasy depozytowej, Heinza i Milbitza, 
o b l i c z a j ą  na  6 m i l i o n ó w  m ar eki  Milbitz, 
mający 250 marek miesięcznej pensyi, żył od dłuż­
szego czasu jak nabob indyjski, wyrzucał pieniądze 
na lewo i na prawo i uprawiał luksus wprost nie­
słychany. Nosił on tylko jedwabną bieliznę, ubra­
nia najdroższe rozdarowywał po krótkim czasie, u- 
żywał perfum, których cena dochodziła do 50 mk. 
Mieszkanie Milbitza było umeblowane z najwięk­
szym zbytkiem. Część mebli sprowadził soblę z Dre­
zna za 3000 marek pospiesznym frachtem, za któ­
ry zapłacił 400 marek.

Defraudacye swoje umiał Milbitz z wielkim ta­
lentem nkryć przed władzą przełożoną w Gdańsku. 
Kilkakrotne rewizye wykazały zawsze, że wszystko 
jest w „porządku*.

Dotąd oszustwa bankowe zdarzały się głównie w 
Berlinie 1 w wielkich środowiskach na zachodzie. 
Teraz gangrena dociera już do spokojnych zakąt­
ków w prowincyach wschodnich. Coraz to gorzej w 
„państwie bojaźni bożej* l 

Śmierć sufraźystki. z Londynu donoszą: Sufra- 
żystka miss Deyison, która przy derby londyńskiem 
rzuciła się na tor wyścigowy i zatrzymała konia 
królewskiego Aumer, zmarła w szpitalu. Sufrażystki 
czczą ją jako bohaterkę.

Zakopane. (TeL Związku ------------- .......
Temperatura powietrza d godz. 7 rand W eft&Tn 1«*

Cols. Wiatr silny zachodni, pochmurno.
Prognoza: zmiennie, chwilami deszcz.

Opera i operetka lwowska w Krakowie.
We środę: „Grigri".
We czwartek: „Eugeniusz Oniegin*. Gośoinny występ 

Janiny Korolewicż-Waydowef.
W piątek: „Grigri".
W sobotę: „Faust*. Gościnny występ Janiny Korale- 

wi cz- V/ ay do wej.
W niedzielę po poł.: „Opowieśol Hoffmana* (oeny 

dramatu); wieczór: „Grigri".
W poniedziałek: „Życie paryskie*.
W© wtorek: „Madame Butterfly".
We środę: „Życie paryskie*.

Opera I operetka Lelewicza.
Nowy Sącz.  12 czerwoa „Miłość cygańska*; 14 

czerwca „Violetta“ ; 15 czerwca „Wróg kobiet",
Repertoar teatru lwowskiego.

We czwartek: „Beatrix Cenci*.
W piątek: 
W sobotę:

,,lwan Groźny*.
,Jak wam się podoba".

Dział ekonomlezny.
Csny ziemiopłodów I ważniejszych artykułów żywnoiol 

Kraków, 10 czerwca.
Płacono za 100 kilogr.s Pszenica biała (waga gatun­

kowa 77/80) od 20*90 do 22 20; żyto krajowe (waga 
gatunkowa 71/74) od 18*20 do 18*80; żyto węgierskie 
od —*— do — • jęczmień browarny od — do —*— ; 
jęczmień na krupy od 16 40 do 17*40; jęczmień na pa­
szę od — do —*—; owies do si8wn (z opłatą akoyo 
zową) od — do — ; owies na paszę od 19*— do 
20*— ; proso od —•— do —*—; knknradra od 18*40 do 
20 30; tatarka od 19*60 do 21’—; groch 24-50 do 85*—; 
fasola od 23*50 do 51*—; soczowioa od 44*— do 46*—; 
wyka od 20*— do 23*—; siano zwyczajne od 720 do 
8*6D; koniczyna pastewna od 10*40 do 11*20; słoma od 
4*— do 4 60; rzepak zimowy —*— do —*—; kminek 
krajowy od 64*— do 70*—; kminek holenderski od 78*— 
82*—; koniczyna nasienna czerwona oiO—*— d o O-—*—-; 
koniczyna nasienna biała od - 0 —  do —0*—; -tymotka 
nasienna 44*— do 60*—; eaparsetta 0—*— do 0—*—; 
ziemniaki od 6*— do 7*—; jaja za kopę 8*40 do 3*80; 
masło za 1 kilogram 2*30 do 2*60; ser za 1 kilogram 
0*40 do 50*—; mleko zbierane za 1 litr —*14 do —*20; 
mleko nie zbierane od 24*— do —*28.

Ceny powyższe obliczono bez opłaty akcyzowej.
Z miejskiej centralnej targowloy na bydło w Krakowie. 

Kraków, 10 czerwoa.
Na dzisiejszy targ gpędzono bydła rogatego 82, cie­

ląt 835, owiec i kó* O, nierogacizny 410; razem 777 
zwierząt. —- Płaoono za jeden cetnar metryczny żywej 
wagi: buhaje z paszy od —*— do —•—*« buhaje chude 
— do —; woły od —•— do 0—*—J krowy —*— do — ; 
jałownik —■— do—*—; cielęta —*— do —*—; niero- 
gaciznę tuczną 0—*— do 0—— ; bitej wagi: nierogaci* 
znę 160*— do 180*—; węgierską po O—. Z zakupio­
nych na oko płacono za sztukę: buhaje od 140*— do 
228*—; woły z paszy od 0—'— do 0—*—; krowy od 
130*— do 300*—; jałówki od 134—  do 240*—; cielęta 
od 80*— do 70*—; owco i kozy od —*— do —•—.

Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na miejsco­
wą konsumcyę 688 sztuk, na konsamoyę innych gmin 
kraju 94; oieląt i świń —0; na eksport za granicę 
kraju bydła rogatego 24, na eksport za granicę kraju 
nierogacizny —.

Ceny powyższe obliczono bez opłaty akcyzowej.

% Rady państwa*
(Telegramy „Nowej Reformy" 2 d. 11 czerwca)

Wiedeń. W dalszym ciągu dyskusji nad pla­
nem finansowym przemawia P- Ka l i na .

Zmarli.
Aital W i t o s z y ń s k i ,  były burmistrz m. Sa­

noka, umarł w tein mieście 9 b. m., w 67 roku 
życia. Pogrzeb odbył się dzisiaj.

Józef G ł o g o w s k i ,  pomocnik stolarski, zmarł 
w Wiedniu, licząc 24 rok życia. Zmarły był człon­
kiem Związku robotników drzewnych i funkeyona- 
ryuszem polskiej organizacyi robotniczej w dziel­
nicy Faworiten. W kołach robotniczych, także nie­
mieckich, cieszył się mimo młodego wieku szacun­
kiem.

Składki. Dla Tow. Szkoły Indowej złożyła p. L. B. 24 
K, jako należne jej od pp. J., ściągnięte przez kancela- 
ryę dr Ostrowskiego.

Z kalendarza. We środę. 11 czerwca: Barnaby ap. i 
Jolanty; we czwartek 12 czerwoa; Jana w. i Onufrego; 
w piątek 13 czerwca: Antoniego z Padwy, wyzu.

Wschód słońca dnia 11 czerwca o godzinie 3 minut 38; 
zachód o godzinie 7 min. 46; długość dnia godzin 16 
m. 13.

Z krakowskiego obserwatoryum, — Dnia 10 czerwoa 
termometr doszedł od -f* 14*4 do -f* 22*0 Cels,; barometr 
opadał.

Dnia 11 czerwca o godzinie 7 rano stan barometru 
736*1 mm., termometru -J-16 7 Cels.; — wiatr z&chodnio- 
połuduiowo-z&ohodni.

(Dolno czy pokój?
(Telegramy „N. Reformy* z dnia 11 czerwea.) 

Fośredalotwo 1 pogrótkl Rosy!.
Paryż. Na wczorajszem posiedzenia B a d y  

m i n i s t r ó w  minister spraw zagranicznych 
P i c k o n  oświadczył, że posłowie rosyjscy w 
S o f i i  i B e l g r a d z i e  otrzymali polecenie za­
wiadomienia rządu serbskiego i bułgarskiego, 
pod  j a k i e m i  w a r u n k a m i  R o s y a  g o t o ­
wa j e s t  o b j ą ć  p o ś r e d n i c t w o  w s po ­
r z e  s e r b s k o - b u ł g a r s k i m .  Warunki te 
podane zostały także do wiadomości rządn fran­
cuskiego.

Jak słychać, Rosya chce dać gwaraneye zu­
p e ł n e j  b e z s t r o n n o ś c i  swego wyroku, a 
nawet dopuścić do stndyum kwestyj spornych 
między Serbią a Bułgaryą prawników nierosyj- 
skich.

Na wypadek odroczenia sądu rozjemczego 
rosyjskiego, g r o z i  R o s y a  z e r w a n i e m  
s t o s u n k ó w  d y p l o m a t y c z n y c h  z t emi  
p a ń s t wa mi .

Wiedeń. „Suedslay. Corresp.* donosi z Sof i i :  
Telegram cara,  wystosowany do króla Ferdy­
nanda, wywołał tu k o r z y s t n e wrażenie. Rząd 
bułgarski godzi się na sąd rozjemczy - Rosyi 
t y l k o  w s p r a w i e  strefy spornej. Terytorya 
macedońskie, co do których istnieje traktat z 
Serbią, Bulgarya w y k l u c z a  z kompetencyi 
sądu rozjemczego.

Narady w Belgradzie.
Belgrad. We wczorajszem posiedzeniu Rady 

ministrów brał udział poseł serbski w Sofii 
S p a l a j  ko wicz,  który otrzymał polecenie, 
aby natychmiast po powrocie do Sofii zażądał 
od rządu bułgarskiego o d p o w i e d z i  na no­
tę s e r b s k ą  co do rewizyi traktatu i co do 
zjazdu premierów bałkańskich.

O aneksyi okupowanych terytoryów nie było 
mowy.

Konceałracya wojsk bnigarshleh.
Belgrad. „Politika* donosi, że wojska T>ul- 

garskie s k o n c e n t r o w a n e  z o s t a ł y  k o ł o  
Pi r o t .  Cała artylerya bułgarska z nad Cza- 
taldży z o s t a ł a  w y s ł a n a  na g r a n i c y  
s e r b s k ą .

Stanowisko TnreyL
Konstantynopol. turecki zachowa sic

na razie ne ut r a l n i e ,  nie zarządzi jednak 
demobilizacyi.

Poiyczba serbska.
Paryż. Konsorcyum bankowe udzieliło Serbii 

z a l i c z k i  10 milionów koron na 7 i pół proc. 
na wypłatę płatnych obecnie kuponów.

Cholera w aranll bułgarskie].
Saionika. Z różnych stron potwierdzają wia­

domości o r o z s z e r z a n i u  s i ę  c h o l e r y  
w ś r ó d w o j s k  b u ł g a r s k i c h  w Seres .  —- 
Dotąd miało zajść sto wypadków cholery.

Valona. Dżawid pasza wyjechał stąd doTur- 
cyi wraz z 3.400 chorymi żołnierzami.

I W o i !  i l e M a n
J o a e i  Reformy"

z 11 czerwca.
S giełdy.

Wiedeń. Na g i e ł d z i e  p a n u j e  d z i s i a j  
u s p o s o b i e n i e  s p o k o j n i e j s z e ,  n o t o ­
w a n i a  są l epsze .

O nabycie Zeppelina.
Wiedeń. M i n i s t e r s t w o  w o j n y  pr owa-

d z i r o k o w a n i a o n a b y c i e b a l o n n  Z e 
p e 1 i n a „S a c h s e n11, który onegdaj był w Wie* 
dniu, kosztem j e d n e g o  m i l i o n a  marek.

Uohwalsnie „Hoi&e-RuSe".
Londyn. I z b a  g mi n  po d w u d n i o w e j  

d y s k u s y i  p r z y j ę ł a  Home- Rul e368 gło-' 
sami  p r z e c i w  270.

Tromso (wyspa na półn.-zachodnim wybrzeżu 
Norwegii). Przybył tu parowiec „Aetiv“ z trze-? 
ma uczestnikami niemieckiej ekspedycyi polar 
nej Schroedera.

Z a m o r d G W ć t s a i e  p r o f e s o r a
( T e l e f o n e m . )

Lwów, 11 czerwca.
W tutejszem męskiem seminaryum nauczy* 

cielskiem zamordowano dzisiaj w skrytobójczy 
sposób profesora języka polskiego Karola B u t- 
k o w s k i e g o .  Mordercą jest słuchacz III kur­
su seminaryum B, 18-letni Eljasz D ż e g a ł o, Ru­
sin.

Po ukończeniu nauki języka polskiego na 
tym kursie, o godz. 9 minut 50, gdy mł o ­
d z i e ż  zaczęła wychodzić z klasy na korytarz,
Dżegało podszedł ku prof. Rutkowskiemu, w y­
c i ą g n ą ł  z k i e s z e n i  b r o w n i n g  i s t r z e ­
l i ł  z t y ł u  p i ę ć  r a z y  do prof .  Bu t k o w-  
8k i e g o .  Cztery kule utkwiły w głowie profe­
sora, piąta utkwiła w ścianie. W s z y s t k i e  
c z t e r y  s t r z a ł y  b y ł y  ś mi e r t e l n e .  Rut­
kowski zlany krwią padł na podłogę i wyzio­
nął ducha.

Rusini wobec zbrodniarza.
W tej chwili m ł o d z i e ż  r u s k a  o t o c z y ł a  

z b i t e m  k o ł e m z b r o d n i a r z a  i nie pozwo­
liła zbliżyć się do niego polskiej młodzieży, któ­
ra chciała zbrodniarza ująć.

W gmachu Seminaryum, przy ulicy Nabiela- 
ka, zapanowało o g r o m n e  z a mi ę s z a n i e .  Na 
miejsce zbrodni zbiegli się uczniowie wszyst­
kich kursów. Wezwano też lekarza dra Wątor- 
ka, który jednak mó g ł  j uż  t y l k o  s t w i e r ­
d z i ć  ś mi er ć .

Na miejsce zbrodni przybyli też natychmiast 
dwaj komisarze policyjni z agentami, k t ó r z y  
c h c i e l i  u j ą ć  z b r o d n i a r z a .  Młodzież ru­
ska Jednak nie chciała go wydać, przyczem 
przyszłe do starć z policjantami.

W czasie tego starcia uczniowie polscy, ko­
rzystając z zamięszania, rzucili się na Dźegałę 

chcieli go zlynchować. Wreszcie udało się po 
licyantom ująć zbrodniarza, którego zakuto w 
kajdany i odprowadzono na inspekcyę policyjną, 
gdzie rozpoczęło się natychmiast przesłuchiwa­
nie, które prowadzi komisarz Ku c z e k .

Przy przesłuchaniu obecny jest dyrektor po­
licji Reinlaender.

Dżegało zachowuje się z u p e ł n i e  s p o k o j ­
nie. Twierdzi, że zabił profesora Batkowskiego, 
p o n i e w a ż  t en go  p r z e ś l a d o w a ł .

Śledztwo w szkole.
Lwów, 11 czerwca.

Po ujęciu zbrodniarza w gmachu seminaryumr 
profesorowie chcieli go przesłuchać, Dżegało je­
dnak odmówił zeznań.

Lwów, 11 czerwca.
Z w ł o k i  z a m o r d o w a n e g o  p r o f e s o r a  

B u t k o w s k i e g o  p r z e w i e z i o n o  do ko* 
s t n i c y  s z p i t a l a  p o w s z e c h n e g o .

Lwów, 11 czerwca.
Do gmachu seminaryum przybył z ramienu 

Rady szkolnej radca dworu O k ę c k i w zastęp* 
stwie wiceprezydenta Dembowskiego i radca 
namiestnictwa Cz er ny ,  którzy wdrożyli ną 
miejscu dochodzenia.

Równocześnie zarządzono na miejscu zbrodni, 
z polecenia prokuratoryi, w i z y ę  1 o k a 1 n (  
przyczem stwierdzono, że c z t e r y  ku l a  
u t k w i ł y  w g ł o w i e  prof .  R u t k o w s k i e ­
go, p i ą t a  zaś  w ś c i ani e .

Lwów, 11 czerwca.
Zamordowany prof. Butkowski był synem im 

spektora wodociągu w Krakowie, p. Antoniego 
Butkowskiego.

Spieek młodzieży ruskiej.
Lwów, 11 czerwca.

Przypuszczają, że zamordowanie profesora 
Butkowskiego jest wynikiem s p i s k u  mł o­
d z i e ż y  r us k i e j ,  skierowanego przeciw prof. 
Butkowskiemu i że stoi w związku z zajściami, 
których widownią było seminaryum w r. ubiegłym, 
a mianowicie z samobójstwem ruskiego studen­
ta seminaryum C z o r n y j a  i ze sprawą stu­
denta ruskiego tegoż seminaryum Chał uby ,  
który już w roku ubiegłym miał zamiar zastrze* 
lić prof. Butkowskiego.

Uczniowie polscy opowiadają, że ś. p. But­
kowski był bardzo dobrym profesorem i był bar4 
dzo łubiany przoz młodzież polską.

B ,  £ £ $ & lb s »y e łs 3 ls ;« * , K r z y s z  t of  o ry
Wynajmuje i sprzedaje pierw­

szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmtK 
aie i pianole za gotówkę lab na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych. Wystawa obrazów. Wstęp wolnym

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: « 

M i c h a ł  H o n o p i ń s l c l ,

N A D E S Ł A N E .
Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

redakcji).
Nieszczęśliwymi stają się ludzie, którzy trwo­

żliwie szukają środka działającego na regularny 
codzienny stolec, podczas gdy przecie szklanka 
gorzkiej wody „H n n y n d y  Jftuoa* łatwo to 
pomódz może. Każdy zatem bez względu na to, 
jakiego jest rodzaju ludzkości, stann i wie­
ku, powinien nieomieszkać skutecznie i prędko 
zapobiedz temu złu, przez zażycie gorzkiej wo­
dy „Hunyady Jónos*, tej prawdziwej zbawczyni 
wszystkich cierpiących na zatwardzenie. — 
Prawdziwa naturalna gorzka woda „Hunyady 
Jńnos* jest do nabycia we wszystkich apte­
kach, drogueryach i składach wód mineralnych, 
lecz trzeba bacznie uważać przy kupnie, by nie 
otrzymać mniej lub wogóle bezwartościowych 
produktów lub naśladownictw. Zapytany lekarz 
na podstawie naukowych spostrzeżeń i na pod­
stawie tysiąca świadectw jego kolegów całego 
świata opisujących zalety, tej gorzkiej wody, 
przyzna napewno pierwszeństwo gorzkiej wo­
dzie „Hunyady Jónos41 przed innemi jakkowiek- 
bądź nazwę noszącemi wodami gorzkiemi.

4872

Dr Helena Szelewska
specjalistka chorób dziecięcych, ordynuje w sezonie 
letnim od 1 czerwca w R ym anow ie Zdroju. 

4366 6 12

A i i ln a z i f f i  
M 9B1, »S#J jJB M ii) .  M 10.

(Sonutoryum Dra ItMMl
W sposób nowoczesny urządzony zakład dla 
dyetetyczno-fizykalnych sposobów leczenia, y - 
Wyborny pobyt letni. Kąpiel morska dla dzie­
ci.— Wyciąg, ogrzewanie centralne, kiero­
wnictwo niemieckie. 4748 7 10

Dr Ferdynand Eichhorn
ordynuje, jak dawniej, 4897 4 8

w Maryenbadzie — - dom „Mozart".

Dr Ł. Friedmann
lekarz chorób kobiecych 

ordynuje, ja k  zw ykle, K raków , uliea  
Zielona Nr 1 2 .   4953 2 5

Ostrzeżenie.
Fabryka Charles Cabos w Wiedniu wprowa­

dziła w handel czekoladę „Lisbona*, w opako* 
waniu w najdrobniejszych szczegółach do wyra* 
bianej przezemnie czekolady „Danusia11 podo-? 
bnem.

Z powoda tego naśladownictwa wdrożyłem 
przeciw powyższej firmie przysługujące mi z usta­
wy kroki, których wyniku do wiadomości moich 
P. T. Odbiorców podać nie omieszkam, na razie 
zaś przed tem naśladownictwem uprzejmie ostrze­
gam.

Adam Piasecki
5062 1 3 właściciel pierwszej polskiej

fabryki czekolady w*Krakowir

uznana za najlepsza 8 naturalna.
Reprezentacya: Perlberger i Schenker, Kra­

ków, Grodzka 48. 3130 8 2G

SiaHowa Stena Zokład leczniczy 
dla źle m daincych Langegasse’

flr 63, 1/a3— 4 godziny.
jąkanie, seplenienie, wadliwe mówienie przez nos, nie 
mota, jako też wszystkie inne zboczenia w mowie 
a glosie. — W  lacie? Kaitenleutgeben „Sandhof" (zna­
komity pensyonat, wielki park leśny). -  Zgłoszenia 
wobec tego, że tyiko ograniczoną ilość pacjentów mo 

żna przyjąć, o ile możności do 16 czerwca.

4695 2 3

K r y n i c a - - D r  M a r j a  F e la u e r
ordynuje, jak dawniej, w chorobach kobiecych. 
  „pod Białym O rłem *.  3962 10 30

Hnrsa telegraficzne.
Wiedeń, 11 czerwca. (Giełda południowa).
Marki 118*16. Renta majowa 32*—. Renta koronową 

węgierska 8105. Akcye austr zakł, kred. 616*50. Akcy© 
węg. zakł. kred. 806*—. Akcye Anglobanku 330*—, 
Akcye Unionbanku 581*—. Akcye BankToreinu 560*50. 
Akcy© Landerbanku 507*—. Akcye kolei państwowyob 
709*—. Lombardy 120*75. Akcye fabryki broni 930*—, 
Akcye tytoniowe 832*—. Alpiny 928*—. Rima-Muranyl 
683*—. Akcye praskiego Tow. żelaznego 32*45. Losy 
toieokio 226*50. Ruble 253*75. Skoda 824*—. 41/, proc.' 
Listy zastawne Banku galio. dla handlu i przem. —*—,;

Usposobienie: silne.
Berlin, 11 czerwca. (Giełda poranna).
Akcye kredytowe 494*50. Tow. dyskontowe 179*—,
Usposobienie; spokojne. -

Giełda zbożowa.
Budapeszt, 11 czerwca. Targ zbożowy. \
Pszenica na październik 11*41 do 11*42; iyta na pa­

ździernik 11*86 do 1187; o r̂ies październik 9*77 do 9*78 j 
kukurudza na lipiec 8*56 do 8*57; kakurudza na sier­
pień 7*94 do 7*95; rzepak na sierpień 16*45 do 16*55,

Przy zakupie tutek i MONOPOL"
proszę baczną zwrócić uwagę, czy pudełko zaopatrzone iest iirmą

Rudolf Mex*Uozha,
- j?dyi lylko tę sj oryginalne i pierwszej jakości.



m  2 6 4 . N O W A  B  S  JT O H M A Środa 11 Czerwca 1913.

Nowo otworzony

M A G A Z Y N  M Ó D
A N N Y  H O F

p r z y  u l i c y  F i o r y a u s k l e j  1. 6
poleca 4811 2 8

w 'wielkim wyborzo kapelusze, przyjmuje do 
przerobienia, również utrzymuje na składzie 
kapelusze żałobne. Ceny nader umiarkowane.

obznajomjony z wszelkiemi czynnościami skle- 
powemi, poszukuje posady zaraz. Zgłoszenia 
P. Gerono, Podgórze, Mickiewicza. 4767 8 3

O g ło s z e n ie .
Majątki ziemskie z gorzelniami, o wy­

sokich kontyngentach, z terenami na- 
ftowemi, w różnych okolicach Galicyi, 
w bardzo żywych glebach, po przystę­
pnych cenach i na korzystnych warun­
kach do nabycia natychmiast.

Udziela informacyj i przeprowadza 
transakcje „Z w iązek  S iem ia i11 we 
Lwowie, ul. Kopernika 11.

Pośrednictwo wykluczone. 4790 3 20

J £ ® o ! . s b , ! 3 s:
katolik, poszukuje kupna majątku lub 
większej dzierżawy w zachodniej lub 
środkowej Galicyi. Zgłoszenia pod „Kłos“ 
do biura ogłoszeń Hupczyca, Kraków, 
Jagiellońska 7. 4459 6 8

Do w ynajęcia od sierpnia 1913

c a ły  d o m
przy nl. Mikołajskiej 1. 32 (przy plan- 
tacyach, róg Mikołajskiej i św. Toma­
sza), gdzie się mieszczą obecnie biura 
Dyrekcyi Policyi.

Bliższa wiadomość w kancelaryi ad­
wokata Dra Doboszyńskiego, przy ul. 
św. Anny 1. 3. 135 35 X>

B o  R ab b i!
na pobyt letui przyjmie dzieci wdowa po ad­
wokacie, zapewniając im troskliwą opiekę i sta­
ranne umieszczenie. Warunki przystępne. — 
Wcześniejsze zgłoszenia: Zyblikiewicza*9, III p., 
drzwi Nr 7. 4106 9 10

Z
dwie maszyny, kilka przyrządów do napełnia­
nia, do 2000 syfonów różnej wielkości i wozy, 
tanio do sprzedania. Podgórze, Kalwaryjska 25. 

4408 6 8

Edw ard Milek
Bociania, Trym iatis,

przyjmuje wszelkie roboty z zakresu 
powozów i wózków do i odnowienia, oraz 
roboty rymarskie po niskich cenach. 
Wykonanie dokładne. 4413 3 a

mgrgnEimiiP W P i.

P O T
odpocenie ciała oraz nieprzyjemną woń 
nóg i pach ciała usuwa 4039 5 10

„ E K S Y K A N S "
hygieniczny proszek Laboratoryum A . 
G ó r s k ie g o  w W a r s z a w ie .

Główny skład w Drogueryi Magistra 
farm. J. Hanaka i Sp., Kraków, Szewska 5 
Cena pudełka wraz z rozpylaczem 1 K

Wisła, Śląsk austr.
Pensyonat Swoboda

poleca p o k o je  z utrzym aniem  od  5 K . 
4007 8 ś

oraz korespondent polsko-niemiecki, z dłu­
goletnią, samodzienlą praktyką w większych fa­
brykach krajowych i zagranicznych, pierwszorzę­
dna siła, uzdolniony kierownik komercyal-
ny z wszechstronną rutyną organizacyjno-admi­
nistracyjną, zmieni posadę. Chlnbne świadectwa 
i poważne refereneye. Ewent. i większa kaucya. 
Zgłoszenia pisemne pod „Pracowity “  przyj­
muje Adm. „N. Reformy". 4145 10 10

Szczawnica S z c z a w y  a lk a l ic z n o -s ło n e  (7  z d r o jó w  
n a js i ln ie js z e  w  E u ro p ie .

Wskazania: choroby dróg oddechowych, narządu tra­
wienia, dróg moczowych, przemiany materyi i krwi 

i choroby nerwowe.
Sezon od 20 maja do 30 września.

Zakład inbalac. odnowiony, zakłady wodolecz., łazienki minerał., kąpiele słoneczne, leżalnie. 
Mieszkania z komfortem urządzone od K 1*60. W  I i III sezonie o 20 do 30°/0 tańsze. W y­
kwintna restauracya i liczne pensjonaty. Lekarz zakład. Dr Włyński i  8 lekarzy wolno prakty­
kujących. Zwolnienie taks zdrój, tylko wyjątkowe, w II sezonie nikogo się nie zwalnia! 
kmieci i plwociny spalane w specyalnym piecn. Desynfekcya mieszkań po każdym mieszkańcu 
przymusowa aparatami formalin o wemi. Mieszkania urządzone i na zimę- Stacya kolejowa: 
Stary Sącz lub nowy Targ. Zgłoszenia o mieszkanie i o fiakrów do Zarządu lub do Komisyi

zdrojowej. Unikać faktorowi 
Najsilniejsze wody na całą Europę: Lecznicze: Józefina, Magdalena, Wanda i Stefan. Alkaliczno- 
stołowe: Stefan i Jan. Wysyła wody Zarząd zdrojowy w czasach bezmroznych, w pakach po 
25, 30 i 50 flaszek. Są one na składach we wszystkich aptekach, składach aptecznych i skła­

dach wód mineralnych. 2844 11 26

1! IZ P S  
ARBOR19 9

przewyższające co do jakości i przystępnej 
ceny absolutnie każdy towar konkurencyjny 

dostarcza
na dogodnych warunkach fabryczny skład 

4443 * 5 0

Kraków, Floryańska 47. Te!. Ns*. 14©S

OPOŁSZCZA
Scmałoryum kąpielowe pod Cylea (Polni___

L e c z e n i e  s p o s o b e m  L ah issa isn a . N a c z e l n y  l e k a r z :  D r  W . l le © l i f3
4489 3 8

Z konikiem Ray-Rum
Bergmanna i Ski, Decin n. Ł.

pozostaje nadal, jak przedtem, najlepszym ze wszystkich wód na głowę do rozsądnego pie­
lęgnowania włosów, zapobiega wszelkiemu powstawaniu łapieżu, przedwczesnemu siwieniu 
i wypadaniu włosów i wzmacnia ich korzenie. Liczne uznania! We flaszkach po 2 i 4 K 
dostać można w aptekach, drogneryach, perfumeryach i zakładach fryzyerskich. 1754 10 10

Najlepszej jakości! Najlepszej jakości!

W A P N O
z W a p ie n n ik ó w  W  P o g o r z y c a c h  (stacya k o le jo w a ).
P o s z u k u j  e  s i ę  z d o l n y c h  z a s t ę p c ó w !

I n f o r m a c y i  u d z i e la :

riiia Banku Hiyoteanege w Krakowie
Oddział towarowy. 4673 2 0

Peespirot,,Krystyn"
otwarły od 15 maja.

Dom mnrowany, urządzenia nowoczesne, pokoje opalane, kuchnia wykwintna. 
Dla dzieci opieka i dyetyczne odżywianie. W pierwszym sezonie znaczny opust. 
Wyjaśnień udziela właścicielka G fty s z k ie w lcz o w a , Rymanów-Zdrój. 8129 17 o

W ozy szu b row e:
25|30 i 30135 HP.

:: K r ó t k i  t e r m in  d o s t a w y  ::

RAF
N a t y c h m i a s t  d o  d o s t a w y

W ozy w entylow e:
14H8,24120 i 40145 HP.

Liberzecka Fabryka samochodów
Tow. z ogr. odp.

Zastępcy: 1368 29 43

Stanisław Szybowicz i Jan Szopiński 
K r a b ó w , u l. A ry a iis h a  l .

ADOLF FABER

I Hajwyfszeoo upoważnienia Jego ces, i król, apostolskiej Mości.

Nadzwyczajna c. k. Loterya państwowa
na wspólne wojskowe cele dobroczynne.

T a  E o t e r y a  w  z l o c i e
je d y n a  w  
w y g r a n y c h  g ó l

sra w e m  d o z w o lo n a  —  obejmuje 2 1 . 1 4 6  
iw k s ą  w ogólnej ilości 6 2 3 . 0 0 0  k o r o n .

Główna w ygrana:

K O R O N .

Ciągnienie nastąpi Jawnie 3-go łipca 1913.
BST Los kosztuje 4 korony.

Losy są do nabycia: w oddziale loteryj państwowych, Wiedeń, III., Vordere 
Zollamtsstrasse 5, w kolekturach loteryjnych, trafikach, w urzędach podatkowych, po­
cztowych, telegraficznych i kolejowych, w kantorach wymiany itd. — Dla kupujących 
losy plany gry zadarmo. Przesyłka losów wolna od opłaty pocztowej.

Z c. b. Gener. Dyrebcyi loteryj państwowych
4565 3 10 (Oddział loteryj państwowych na cele dobroczynne).

Zjedn. Austr. akcyjne Towarzystwo żeglugi parowej.

A U S T R O - A M E R Y K A N A
S p e c y a l n a  n o w a  l i n i a :  T r y e s t — K a n a d a .

Regularna i bezpośrednia komnnikacya z Anstryi wprost do por­
tów kanadyjskich, do Półn. i Polud. Ameryki i t. d. 

Następne odjazdy do Kanady okrętami:
Polonia 1 maja.

Canada 31 czerwca.
Informacyj udzielają i sprzedaż kart okrętowych uskuteczniają: 
Kraków: Generalna Agencya (Goldlust 1 Ska), lii. Lubicz 7
naprzeciw dworca kolei, jakoteż wszystkie podlehające jej prowin­

cjonalne ageneye, następnie
Lwów: Biuro pasażerskie Austro-Amerykany, Gródecka 93.
Tryest: Dyrekcya Austro-Amerykany, Via Molin Piccolo 2.
Wiedeń: Biuro pasażerskie Austro-Amerykany, L, Kartnerring 7.
Wiedeń: Biuro pasażerskie Austro-Amerykany, II., Kaiser Josefstrasse 36, oraz 
Wiedeń: Generalna Agencya Austro-Amerykany, Schestker i Ska. 609 23 0

i każda rozsądna a oszczędna gospodyni zamiast drogiego masła kuchennego lub sto­
łowego używa lepszej, zdrowszej, pożywniejszej, wydatniejszej i prawie o połowę

wytrzymalszej

—  M A R G A R Y N Y  „U N IK U M ". —
Dostać można wszędzie lub zamówić wprost.

Zjednoczone fabryki m argaryny i m asła
W i e d e ń ,  X I V . ,  D t e f e n b a c h g a s s e  5 9 . 670 16 0

Rządowo uprawniona

u w a l t y t l l m i t m i
pod firmą

K. BZACH 1 CliHDRSKI (9 KBAKOGHE
p r z y  n l .  ś w .  G e r t r u d y  p o d  N r . 4

wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecona przas tui Tow

w ody m in e ra ln e  sztu czn e
odpowiadające składem chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GESSHUBLERSKIEJ, SEL 

TERSKIEJ, YICHY, MARYENBADZKIEJ, HOMBURG, KIS3INGEN, tudzież

speeyafue leeznieze 19134 o
jak: litową, bromową, jodową, żeiazistą, kwaśną, oras wody lecznicze normalne  

z przepisu Prot. Gaworskiego.
Sprzedaż cząstkowa w aptekach I drogueryach, — Cenniki na żądania franca.

Lecznico
p o d  L w s s s s a

od lat 14 pod kierow nictw em  D r a  JfózeSa I t e s w s M e g o .
W  roku bieżącym zakład został gruntownie odnowiony i częściowo przeisto­

czony w tym celu, aby wprowadzić obok już istniejących licznych nowoczesnych 
urządzeń leczniczych, umożliwiających ścisłe indywidualizowanie leczenia, Jako 
typ zasadniczy siseśodę kygaesay życia wprowadzoną w lecznictwo 
p rzez ś. p, Bra Lakmana. Przyjmuje się chorych, dotkniętych wszelkiemi 
cierpieniami organicznemi i nerwowemi, rekonwalescentów i ludzi, potrzebują­
cych wypoczynku, krzepienia i zahartowania ciała. 3741 8 10

Sezon od maja do października. — Prospekty i wyjaśnienia odwrotnie. 
Maryówka, Lwów 14. Telefon 572. Stacya kolei „Maryówka“, Lwów-Podhajce.

Styryjski krajowy zakład leczniczy
od dawna znane akr',totemy 37° C, kąpiele ciepłe, po­
wietrzne, piaskowe, słoneczne i elektryczne, nowo 
wystawione, eleganckie osobne łazienki, cie­
płe źródło do picia. Wyborny skutek 
leczniczy w chorobach ko­
biecych i nerwowych 
gośćcu, reuma­
tyzmie

^  Wriaśu

W
H ® w  e » k n .

ro;zta, telegraf, oświetlenie elek­
tryczne, wodociąg, wspaniały park. 

Ceny umiarkowane.
Aufoomuihus Cylea—k ą p i e l e  Neuhaus.  

Sezon od 26-gó m aja do października.
Wyjaśnienia i prospekty zadarmo przez Urząd poborczy. a a a a j j  

  3497 1 10

3497 7 10

Herbata z Brodów m  Od d&Wfeił ÓSm l m j  (WOlI I ZipiCl! HZMiU Pf37ilzlj

l e r b a t ą  r o s y j s k ą
1 sbioru majowego, poleca hm tisl 47 104

W .  A D A M O W I C Z A
w  Środach na pograniczu rosyj kicai

1 funt „Familijnej” bardzo dobrej ...................... K  2*80
1 font „Melange de Moskou* w oryg. o?ak., najlopazej 6*— 
1 funt „l.nperiai”  oeaarakiej, w orygiualnem opakowania 7*— 
1 fant „Okruchów,, z najlepszych herbat kwiatowych 2*40 
Kawa Ceylon, gruboziarnista, franco 5 kg. . 18 i K 20*— 
Bulion wołyński, hygieniczny, z dziczyzny 1 kilo . K 6*40 
Kawa Ceylon palona gorącem pow. ‘ /, kg. K 1*92 i 2-60Herbata z Brodów

C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie.

Wyciąg z rozkładu jazdy
ważnego od 1 maja 1913 włącznie (czas środk. europ.).

12*20
Odchodzą z Krakowa:

vr nocy (osob.) do Podwołoczysk. Połą­
czenia: do Nowego Sącza, Kiynicy.

12*50 w nocy (posp.) Nr 8 do Wiednia. Połą­
czenia: do Opawy.

8*13 w nocy (posp.) do Czerniowiec.
3*55 w nocy (posp.) Nr 10 do Wiednia. Połą­

czenie: do Warszawy.
4*20 w nocy (oeob.) do Oświęcima.
5-20 w nocy (posp.) Nr 20 do Wiednia. Połą­

czenie: do Wrocławia.
6-40 r. (posp.) do Podwołoczysk, Stanisławo­

wa i Ickan,
6.52 rano (posp.) Nr. 2 do Wiednia. Połącze­

nie do Wrocławia.
7*10 rano (posp. sezon.) do Zakopanego i Rabki 

od 15 czerwca do 30 września włącznie.
7*50 r. (oBob.) do Podwołoczysk (po łączenie do 

Szczucina, Rozwadowa itd.
8*10 r. (osob.) do Wieliczki.
8*25 fc (osob.) do Kocmyrzowa I do Mogiły.
g-46 rano^ LP°SP-) do Podwołoczysk. Kursuje 

od 15 maja do 30 września włącznie,
9-30 rano (osob.) do Nowego Zagórza. Polą- 

cztn a: do Wadowic.
9.30 rano (osob.) do Wiednia, Warszawy.

10*25 rano (osob. sez.) (od 15 czerwca do 30 
września wlicz, d̂o Zakopanego i Rabki. 
Połączenia: do Żywca, Zwardonia.

10-45 r. (osob.) do Podwołoczysk, Ickan. Połą­
czenia: do Nowego Sącza (Krynicy od 
1 maja do 30 września wdącznie) Orłowa, 
Tarnobrzega, Jasła.

116 pop- (osob.) do Suchej i Oświęcima.
1-80 pop- (miesz.) do Wieliczki.
1*42 pop. (osob.) do Kocmyrzowa, i Mogiły
1-42 pop. (osob.) Nr 4t>B (od 1 maja do 30 wrze­

śnia w niedziele i święta) do Trzebini.
1-57 pop. (osob.) Nr 14 do Wiednia.
2*35 POP* (P0SP ) Nr 6 do Wiednia. Połącze­

nie: do Wrocławia.
2*48 pop. (osob.) Nr 44B (od 1 maja do 30 

■września codziennie) do Trzebini. Połą­
czenie: do Wrocławia, Warszawy.

2-51 pop. (pospieszny) do Lwowa. Połącze­
nia: do Szczucina, Nowego Sącza.

8*00 pop. (osob.) do Tarnowa. Połączenia: do 
Szczucina, Stróż, Jasł?, Nowego Sącza, 
(Orłowa od 15 czerwca do 30 września.

8 25 pop. (osob.) do Suchy, Żywca, (od 16 
czerwca do 30 września) do Zakopanego, 
Nowego Sącza, Stróż.

6*40 pop. (osob.) do Łańcuta. Połączenia do 
Stróż, Nowego Sącza, Jasła.

6*00 wiecz. (osob.) Nr 116 do Oświęcima.
6*45 wiecz. (osob.) Nr 16 do Wiednia. Połą­

czenia: do Warszawy, Petersburga, Wro­
cławia.

6-56 wiecz. (miesz.) do Tamowa.
7*40 wiecz. (miesz.) do WieliczkL
7-44 wiecz. (posp.) Nr 204 (od 15 maja do 

30 września) do Karlsbadu.
7-65 wiecz. (osob.) do Nowego Zagórza. Połą­

czenia: do Oświęcima.
8*00 wiecz. (oso b.) do Kocmyrzowa.
8*43 wiecz. (pospiesz) do Ickan, Bukaresztu, 

Konstancyi Połączenia: do Cbyrowa:
8-00 wiecz. (osob.) do Podwołoczysk: Połącze­

nia: do Wieliczki.
10-15 w nocy (posp.) Nr 4 do Wiednia. Połą­

czenia: do Warszawy, Wrocławia.
10-35 w nocy (posp.) Nr 104 do Wiednia.
10*55 w nocy (osob.) do Lwowa. Połączenia do 

Wieliczki, Jasła, Dynowa.
11*55 w nocy (osob.) do Nowego Sącza: Połą­

czenia: do Oświęcima, Żywca.

Oświęcima przez

Urzędnik prpntnu
biegły rachunkowiec. w prowadzeniu ksiąg 
i korespondencji, kowany ekspedyent ko­
lejowy, energiczny nadzorca robót, 6 kl. gimna­
zjalnych, wysłużony podoficer, lat 35, żonaty, 
poszukuje odpowiedniej posady zaraz. Zgłosze­
nia pod „Energiczny 369“ poste rest. Kraków I, 
za okazaniem kwitu inseratowego. 4671 4 4

Rymanów
P e s s y o ia a t  p o d  „ H a t k ą  E © s !ią s<
położony wśród lasu szpilkowego, 50 pokoi, 
ogrzewanych systemem „Sirius". dwupiętrowa 
sala, kuchnia wzorowa, djeta indywidualizo­

wana, pod nadzorem lekarza.

Dla dzieci i młodzieży internat
przy Pensjonacie pod „Matką Boską" przyj­
muje dzieci same od czteroletnich. -Opieka le­
karska i wychowawcza, na żądanie ’ nauka, 
konwersacya, muzyka, gimnastyka.

Specjalność: Odżywianie wątłych dzieci.— 
Broszury do nabycia w Krakowie, w księgarni 
Gebethnera i Ski. 3431 13* 26

Prospekty pensjonatu i internatu gratis wy 
syła właścicielka Walterowa.

Przychodzą do Krakowa:
12*40 w nocy (posp.) z Czerniowiec, Połącze- 

od Bukaresztu.
3 07 w nocy (posp.) Nr 7 z Wiednia. Połącze­

nie z Karlsbadu.
8-30 w nocy (osob.) z Podwołoczysk. Połączę

nie z Odessy.
4-52 r. (osob.) ze Lwowa. Połączenia: od Sfo- 

janowa, Podhajec, Chyrowa, Sambora 
Stryja, Orłowa, Krynicy (od 1 maja dó 
30 września) do Nowego Sącza.

6-30 rano (posp.) Nr 103 z Wiednia.
6*55 w nocy (osob.) Z Nowego Zagórza przez 

Suche. Połączenia: z Gorlic, Orłowa, Za­
kopanego.

6'CO rano (posp.) Nr 3 z Wiednia. Połączenia 
z Berlina i Wrocławia przez Bogumin.

6*32 r. (posp) z Ickan. Połączenia: z Kon­
stantynopola przez Konstancję.

7*20 rano (oseb.) Nr 15 z Oświęcima.
7*_0 r. (osob.) z Wieliczki.
7*35 r. (osob.) s Kocmyrzowa I Mogiły,
7-55 rano (osob.) Nr 32 z Oświęcima 

Podgórze-Płaszów.
8'15 r. (osob.) (od 1 czerwca do 30 września 

włącznie) z Tarnowa. Połączenia z No­
wego Sącza, Jasła.

8'40 rano (posp.) (od 15 maja do 30 września 
włącznie) z Karlsbadu.

8.44 r. (osob.) z Podwołoczysk. Połączenia 
z Kijowa, Odessy.

9-05 rano (osob.) z Granicy. Połączenie z War­
szawy.

9.36 rano (osob.) Nr 13 z Wiednia. Połącze­
nia: z Ołomuńca, Opawy.

11.20 r. (miesz.) s Wieliczki."
11-55 rano (osob.) Nr 89 z Wiednia.
12*58 pop. (ozob.) z Kocmyrzowa 1 Mogiły.

1-10 pop. (osob. sez.) od 1 czerwca do 30 
września co niedzielę, czwartki i święta 
z Tarnowa. Połączenie z Nowego Sącza

1-24 pop. (osob.) ze Lwowa.
2-05 pop. (osob.) z Nowego Sącza.
2-20 pop. (pospieszny) ze Lwowa.
2-45 pop. (posp.) Nr 5 z Wiednia. Połączenie 

z Karlsbadu.
3*35 pop. (osob.) z Wieliczki.
4̂ 45 pop. (osob.) z Oświęcima, Skawiny.
4-52 pop. (osob.) z Brzecławy (Lundenburga).
5*50 wiecz.(osob.) z Tarnowa. Kursuje od 1 czer­

wca do 30 września włącznie.
6*14 wiecz. (miesz.) z Wieliczki.
6*25 wiecz. (osob.) z Podwołoczysk.
6'53 wiecz. (osob.) od Stryja, Samtora.
7*10 wiecz. (osob.) z Kocmyrzowa.
7*36 wiecz. (posp.) z Podwołoczysk.
8*10 wiecz. (posp.) Nr 1 z Wiednia. Połączenie 

z Karlsbadu.
8-23 wiecz. (posp. sez.) od 15 czerwca do 30 

września wł.) z Żakopanego i Rabki.
8'50 wiecz. osob.) Nr 47B (od 1 maja do 30 

września w niedziele i święta) od Trzebini
8*10 wiecz, (osob.) z OSwięoima.
9*24 wiecz. (posp.) z Podwołoczysk.
9-45 wiecz. (osob.) Nr 4 z Wiednia. Połącze- 

nie z Pragi.
10*24 w nocy (osob.) 1 Rzeszowa.
11*05 w nocy (osobj z N. Sącza przez Suchą
11-38 w nocy (posp.) Nr 9 z Wiednia. Połą

czenie z Karlsbadu.

fiKaplet rutynowy!!
(żonaty, Polak) 

w języku polskim i niemieckim nadzwyczaj 
biegły, znający doskonale buehałteryę i prima 
korespondent niemiecki, prosi panów kupców
0 odpowiednią posadę jako kierownik, 1*3 - 
res^ondent lub jako wojażer na Galicję
1 Bukowinę w artykułach kolonialnych, win 
i wódek, zna doskonale prowincję, u pp. Kup­
ców świetnie zaprowadzony i łubiany. Kaucya 
1000 koron do dyspozycyi. — Zgłoszenia pod 
„Żonaty” poste restante Kraków, za oka­
zaniem kwitu inseratowego. 4802 3 3

jYiłyti w ałow y
w Wesołowie koło Zakliczyna, nad Dunajcem, 
stacya kolei Gromnik, jest pod dogodnemi wa­
runkami do sprzedania. — Bliższa wiadomość 
na miejscu. 4475 8 8

N a  l a t &
do wynajęcia dwór w Babicy, 20 km. od Rze­
szowa, stacya w miejscu, położony w pięknym, 
dużym parku, w górzystej okolicy, blisko lasu, 
kąpiele rzeczne w parku. — Zgłoszenia: Jaro- 
chowska, Przeworsk. 4828 3 3

Korespondent
władający biegle językami polskim, nie­
mieckim i angielskim w słowie i piśmie, 
otrzyma posadę przy wielkiej firmie 
na razie w Wiedniu. —  Zgłoszenia pod 
„E x q u is it e “  poste restante K ra k ó w .

4941 2 2

Slupie dom
niewielki w Krakowie. Pośrednictwo 
wykluczone. Zgłoszenia pod D om  poste 
restante K ra k ó w , za okazaniem kwitu 
inseratowego. 4918 2 3

bez wydatków naprzód, w 
■ każdej wysokości,
szybko, rzetelnie, tanio dla każdego (także dla 
pań), z poręczycielami i bez por., ze spłatą po 
5 kor. miesięcznie, tudzież pożyczki hipoteczne, 
uskutecznia Zygm. Schillinger, biuro bankowe 
i ekskontowe, Preszburg, Iriugerg. 36. Marka 
na odpowiedź. 4891 2 10

n
w Zatorze

ogłasza konkurs na posadę u r z ę d n ik a  
początkową płacą 1500 K 'rocznie. 
W a r u n k i :

1) Narodowość polska, wyznanie rzym­
sko-katolickie;

2) Świadectwo złożonego egzaminu z ra­
chunkowości;

3) Świadectwo z odbytej praktyki w je- 
dnem z Towarzystw Zaliczkowych.

Do konkursu dopuszczone są także 
kobiety.

Zgłoszenia odpowiednio udokumento­
wane przyjmuje Dyrekcya Towarzy­
stwa Zaliczkowego d o  d n ia  1 ł ip c a  
1913 r o k u . 4889 2 3

Poszukujemy

koniuszego
Polaka, katolika,

do zarządzania tutejszą stajnią i sta­
dniną, umiejącego ujeżdżać konie za­
przęgowe i wierzchowe, oraz posiadają­
cego wiadomości weterynarskie.

Uposażenie będzie zależało od kwa- 
lifikacyi.

Podania z odpisami świadectw i przy­
toczeniem przebiegu życia należy wno­
sić najdalej do 15 czerw ca  1923 r.

Kancelarya Główna 
Hr. Potockich 

w Krzeszowicach
4503 3 3 D r H e n o ch .

leczy kez wstr/ykanfa a p a n <5̂
I p.aA choroby przewodu mocw* 
wego, płynienie (rzefączka^nie- 
domagania pęcherza. gdzieySzelkia 

Inne środki oŁ 3zaV sj£ 
bezskuteczny.

lsebM -
:agees

M pudełko Iioh K  r —.
1 pudelka na 1 lAnacy* Wyrabia

i" inlsiie Ae Pioitrimiies
, /  )  P a r t s .  \

Oo nabyfa tyffco prze* sktad cenftalny dta
A o t ó k a  M a r ia h i l f  B u d a p e s z r Y i .

/  Liszt Ferenc-tdr 20 '
taliczkb lub poprze dniem oadeslaniem należyto

412 43 0

zawiadamia Szanowną P. T. Publiczność, źe przeniósł swój j
s l s . J L G b 9 R o n f e k c y i  ć H a s J L c k o J L e c s e i j  A  p r a c y f o o r ó w
k l * S k i l K i e Q ? E i y 9E X i i y  z  ulicy Floryańskiej L .  21 na tęsamą ulicę pod l u .  o .
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T i A f l l l ł ^  M fr iw fc iiW
na wychowanie z rodzic ie)^kiką,  za sto- 
sownem wynagrodzeniem, mośżh.aftie przy lesie, 
wśród łąk, powietrze bardzo zdrowe, 7 km. od 
Krakowa. Przyjazd konny lnb koleją. Zgłosze­
nia pod „Opieka" poste rest. Podgórze. 6029

7 . .. .

Do wynajęcia na sezon
Letnie mieszkanie 

w Poroninie, w pobliżu stacyi kol., 1 pokój du- 
iy w parterze i 1 pokój mniejszy na poddaszu 
z balkonem. — Restauracya, sklep Kółka roln., 
kościół tuż. — Wiadomość w Krakowie, ulica 
Karmelicka 1. 46. III p., front, drzwi na lewo, 
od 4—6 po południu. 4992 1 3

Realność
w Mszanie Dolnej, dom murowany o 7 poko­
jach, z pn., wodociąg, pół m. ogrodu, stajnia, 
wozownia. W uroczem położeniu górskiem dwa 
folwarki, większy majątek leśny, dom przy ul. 
Floryańskiej, patefon prawie nowy — do sprze­
dania. Do zamiany dom w Podgórzu na dom 
w Krakowie, także majątek ziemski na kamie­
nicę w Krakowie. Spólnik z kapitałem szuka 
zajęcia. Dom murowany z ogrodem, Zwierzyniec 
za klasztorem, do sprzedania.
Srsj. biuro „San", Kraków, ulica Kro­
woderska 15. 4999 1 3

Trzy pokoje, przedpokój, kuchnia, także dwa 
pokoje, przedpokój, knchnia, na piętrze lnb wy­
sokim parterze, ul. Jana Kochanowskiego 1. 10 
(dawniej Stachowskiego). — Tamże pokój i ku­
chnia, zwykłe stancye z piecem kuchennym, 
ul. Lenartowicza 1. 14. — Wiadomość u gospo­
darza, ul. Smoleńsk 23, parter na lewo.

4995 1 3

Z komfortem
nrządzone mieszkanie frontowe przy ul. Lubo­
mirskiego 1.29, I piętro, składające się z 5-ciu 
pokoi, 2 przedpokoje, taras kwiatowy z wido­
kiem na ogród Lubomirskioh, kuchnia z po­
koikiem dla służby, łazienka bardzo obszerna 
z piecem gazowym automatycznym, który je3t 
połączony instalacyą wodociągową z kuchnią 
w celu dostarczenia zimnej i ciepłej wody do 
mycia naczynia, 3 szafy w murze, 2 klozety. 
Instalacya elektryczna i gazowa. Bogate kry- 
iztałowe kandelabry, wszystkie potrzebne lam­
py w każdej ubikacyi. W podwórcu ogródek 
kwiatowy, wyłączny do użycia do tego mie­
szkania. Do wynajęcia rocznie od dnia 1 sier­
pnia, ewentualnie od 1 lipca b. r. Wiadomości 
udziela tylko osobiście właściciel przy ul. Lu­
bomirskiego 1.29, I piętro. Kartka na kamienicy 
Ilie jest umieszczona. 5038 1 3

100.000 koron
potrzeba na I hipotekę realności w Dz. 
EL — Wiadomość w kancelaryi, plac 
Groble 5. 4732 3 3

Ekspedyentka i kelnerka
z kauoyą, uzdolniona, do samodzielnego pro­
wadzenia pokoju do śniadań, z wyszynkiem, 
przy cukierni w Zakopanem, potrzebna, oraz 
•bspedyenflsa do cukierni Piątkowskiego w 
Krakowie, Fioryańska 24. Wiadomość tam dla 
kelnerki. 4844 3 8

Do wynajęcia
kawalerski, z osobnem wejśoiem, sło- 

iy, ejektr., od 1 lipoa przy ul. Wygoda 3. 
lobć tamże, II p. 4846 3 3

Zawiadamiam, iż z dniem dzisiej- 
jzym otworzyłem

m m u m i Ę
ulicy Pilarskie] 1. 21 (między 

<£. *■ ni Szpitalną a Floryańską). 
P&leo&ig śniadania, obiady i kolacye, 
8ktgóa|ące się z najlepszych potraw.
V Uprąszając o łaskawe liczne odwie- 
latoy kreślę się z poważaniem
\ Edward Rosiek 
*4819 8 8 właściciel kawiarni./■■iittwr,

\
i;
* Bntym im a kamerko
t e

kilkuletnią praktyką, poszukuje posady do 
r lub biurowej, od 15 czerwoa lub 1 lipca 
Zgłoszenia pod „Kasa*1 poste iest. Kraków I,

i okazaniem kwitu inseratowego. 4859 2 3

Ma lat®
$ pókoje i knchnia do wynajęcia wraz 
z ogrodem. —  Zgłoszenia: Józef Ale­
ksandrowicz, Jordanów. 4859 3 3

PoszabnJo ncznio
do praktyki cukierniczej. Śliwiński, Jarosław. 
jar,. 4898 3 3 - Hję-yJS;-,

Letnikom
Odnajmę dwa pokoje w pięknej okolicy nad 
Banem. Stacya i miasto blisko. Adres: W. Mo- 
ikal, Głogowieo, p. Tryńcza. 4895 3 4

Chemik
Z praktyką cementowniczą, potrzebny 
od 1 lipca do fabryki Tow. Akc „Ła- 
zyu, poczta Łazy, Królestwo Polskie. 
Wraz z podaniem prosimy nadsyłać od­
pisy świadectw z odbytych studyów i 
praktyki 4901 3 6

Masło deserowe
epdzień świeże, po 3 korony za kilogram wy­
żyła Mleczarnia dworska w Łańcuoie. Opako- 
wajda nie liczy się._____________ 4902 3 5

M eble
różne, JLustra, kasy ogniotrwałe i obrazy olejne

.4. * — w
3 pok., łaz., kuch. i t. d., 1 pok. dla pań, 
od 1 lipca b. r. do najęcia. 4858 2 3

Nauczycielka Niemka
poszukuje lekcyj na godziny lub na pół dnia. 
Wiadomość w Stowarzyszeniu Nauczycielek, 
ul. Karmelicka 36. 4911 3 3

Jó ze S  G r o d y ia k l
c. k. notaryusz 4786 4 30

w  Krakowie, ul. Sław kowska 1. 4.

4784 8 10 po oenaoh zniżonych
Jadwiga Pollepowa

Kraków, Grodzka 3, I p., dom Sobolewskiego.

Magister farm acyi
poszukuje stałej posady lub zastępstwa 
w większem mieście. Zgłoszenia pod 
M. K., Lwów, Admin. „Słowa". 4791 4 6

Urzędnik prywatny
z kilkunastoletnią praktyką w większych ma­
jątkach, poszuknje zaraz lub od 1 lipca posady 
kasyeia, kontrolora, rachmistrza, do gospodar­
stwa lnb przemysłu, gdziekolwiek. Wymagania 
nie wygórowane. Zgłoszenia uprasza nadesłać 
pod A. M. poste rest. Kraków I. 4824 5 10

50.000 koron
do ulokowania na hipotekę w 
starym Krakowie. Wiadomość 
w kancelaryi Dra Zygmunta 
Łebrfreunda, adwokata w Kra­
kowie, uL Grodzka 26. 4919 2 3

Motocykl »M“
5 HP., z wózkiem, w zupełnie dobrym 
stanie, tanio do sprzedania. — Wiado­
mość w garażu p. Rudawskiego, ulica 
Biskupia. 4821 3 3

inteligentna rodzina
przyjmuje dzieci na sezon wakacyjny dó Rab­
ki. Opieka rodzicielska zapewniona, honoraryum 
przystępne. — Willa zaraz przy zakładzie. ■— 
Zgłoszenia przyjmuje ustnie lub listownie: 
K. Bienenfeld, Kraków, Miodowa 28. 4738 4 4

' iw a  p ok ofe
łazienka i kuchnia i dwa pokoje i ku 
chnia, przy ul. Wielopole L 5, zaraz do 
wynajęcia. 4930 2 3

4 pokoje słoneczne
kuchnia, łazienka, światło elektr., do 
wynajęcia od 1 lipca. Ulica Siemiradz­
kiego 13. 4822 3 3

M i e s z k a n i a
przy ul. Zyblikiewicza 18, do południa położą 
ne: a) 4 pokoje frontowe, z komfortem i ku­
chnią, na II piętrze, od 1 lipca 1913; b) 5 
pokoi frontowych, z komfortem i kuchnią, na 
wysokim parterze, od 1-go października 1913, 
do wynajęcia. 4762 2 8

Interes w  śródm ieściu
kawiarniany i restauracyjny, dobrze się rentu- 
jący, z powodu śmierci właścicielki pod przy- 
stępnemi warunkami do sprzedania. Wiadomość: 
Biuro dzienników Maryana Hupezyca, Kraków, 
Jagiellońska 7. 4764 3 3

Asystent farmacyi
poszukuje zastępstwa. — Ludwik Riss, 
Nowy Sącz, ul. Lwowska. 4945 3 3

Świetna egzystencya.
Sklep z działu farb, materyajów  ̂ i t. p. przy 
pryncypalnej ulicy w Krakowie, jest z powodu 
choroby właściciela zaraz do sprzedania. Potrze­
bna gotówka około K 8000. Zgłoszenia pod 
Świetna przyszłość" poste restante Kra­

ków, za okazaniem kwitu inserat. 4926 2 3

ÓRSE
ŁbSOUP

na Śląsku t» Beskidach.
Uzdrowisko klimatyczne i letnisko. —  Słynny park.

3915 10 17 Dra !• Czopa.

centralę Bielsko.

Pokoje i pomieszkania dla rodzin we willach sk. 
i prywatnych. 2 restauracje i pensy on at. Ceny niskie. 
Stacya kol., poczta, telegraf, apteka publiczna w miej­
scu. Telefon m. m. w hotelu Simaehowitza przez 

Informacyj i prospektów udziela: Sk&rlD- Sarsąd letniska w <Jaworzu lub Br Czopa

Pod najwyższym protektoratem Jego cesarskiej I królewskiej Wysokości arcyksiącia Austryi-Fste Franciszka Ferdynanda,

Austryacka wystawa
G. k. Frater.

'$SFjL©cIL©JEa. 1 © 1 3  

Gd 10 godziny przed pot. do 2 godziny rano otwarła.
8690 8 S'

H a ] — P a ź d z i e r n i k .

Przy losowaniu odbytem dnia 4 -go czerwca 1913 r. 
wylosowano:
4 °J0owych na guldeny opiewających listów zastawmych, 

umarzalnych w 5© latach, K 1 ,4 S © .© 0 © , 
4 °|0owych na korony opiewających listów zastawnych, 

umarzalnych w 5 0  latach, K 5 9 7 .0 0 0 .
Wylosowane dnia 4-go czerwca 1913 r. listy zastawne 

wypłacane będą począwszy od 1 października 1913 r. 
w kasie hipoteczno - kredytowej Banku austryacko-węgier­
skiego w Wiedniu i we wszystkich zakładach Banku.

Spis numerów listów zastawnych, wyciągniętych 
dnia. 4go czerwca b. r., jakoteź nie podniesionych jeszcze 
z poprzednich ciągnień 4° Oowych listów zastawnych, wydają 
na żądanie wymieniona kasa i w s z y s t k i e  z a k ła d y  
Banku bezpłatnie.

Odsetkowanie wylosowanych listów zastawnych ustaje 
z terminem kuponu, który poodnośnem losowaniu bez­
p o ś r e d n i o  następuje — przeto względem listów zasta­
wnych wylosowanych dnia 4-go czerwca b. r. z dniem lym 
października 1913 r.

Wiedeń, dnia 4 czerwca 1913 r.

BANK AUSTRYACKO-WĘGIERSKI.
P o p o Y ic s

gubernator.
S c h l u m b e p g e D  P ^ a n g e ^

generalny radę% generalny sekretarz,

O
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♦
♦
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&
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♦
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*

w firednim w!etn» wdowa, 
LIGlm l poszukuje na czas feryj od­

powiedniej posady. Adres: „Okazicielce kwitu 
inssr. Nr 38“ poste rest. Kraków. 4988 2 3

3ST:'JLiHaisKŁlatiL
młodej, dla lekcyj konwersacyi, poszu­
kuje akademik. Zgłaszać się: ul. Kreme- 
rowska 3, part., na prawo, od 1— 3. 

4990 2 3

Gelujęey uczeń VI kl. gimnaz.
z dobrego domu, poszukuje miejsca praktykan­
ta w aptece na prowincyi od września, ewen­
tualnie wcześniej. Zgłoszenia pod „Katolik" po­
ste rest. Kraków I, za okazaniem kwitu inser. 

4946 3 3

Magister farmacyi
przyjmie od 1 lipca dwutygodniowe za­
stępstwo. —  Zgłoszenia: „Magister41 do 
Administr. „N. Reformy 4984 2 2

Piękny portal
składający się z 6 gabilot wystawowych o wiel­
kich oknach, znajdujący się w sieni w Krzy- 
sztoforach, Rynek 35, jest zaraz pod korzystne- 
mi warunkami do sprzedania. Bliższa wiadomość 
w zakładzie fotograficznym p. Sebalda, ulica 
Batorego 12. 4986 2 5

Wilia
nowa, w ślicznem położeniu, oraz 3 morgi 
ogrodu i pola, do sprzedania za 26.000 koron. 
Gotówki potrzeba 10.000 koron. Towarzystwo 
oszczędności, Kai wary a. 4909 2 2

Asystent farmacyi
poszukuje od 15 czerwca, ewentualnie 
później, posady stałej lub zastępstwa. 
Zgłoszenia^ list. pod „Asystent11 przyj­
muje Admin. „N. Reformy". 4829 3 3

nonie letnie.
Willa w ogrodzie, 2 mile od Krakowa, do wy­
najęcia na całe lato. Umeblowana, składająca 
się z 6 pokoi, może być podzielona na dwa mie­
szkania. Bliższe wiadomości: Wieś Narama, 
p. Michałowice, Królestwo Polskie, do właściciela. 

4971 2 3

Fortepian
dobry i dwie makaty, są na sprzedaż 
zaraz. Siemiradzkiego 23, parter.

5031 l  3

zdolnego w pieczywie ciast, tudzież 2 
uczniów z lepszego domu, ze szkołą śre­
dnią, do nauki w pracowni i cukierni, 
przyjmie Rosiewicz w Przemyślu.

4975 1 4

Eo sprzedania
uniform galowy i służbowy, oraz książki 
prawnicze. Wiadomość u woźnegos^e- 
zydyalnego Sądu wyższego w Krakowie. ■ 

5016 i  3

Potrzebne
etnie mieszkanie od 1 lipca: 4 duże po- 

koje i kuchnia w okolicy górskiej, blisko 
kolei. Zgłoszenia przesyłać: Kraków, 
Krowoderska 21, Madejska. 5003 i  a

z kilkunastoletnią praktyką w najwięk­
szych firmach w kraju i zagranicą, po­
szukuje 5026

spólnika
z kapitałem 50.000—60.000 koron, ce* 
lem założenia przedsiębiorstwa przemy 
słowego w swej specyalności. Pożądany 
spólnik, któryby chciał wziąć czynny 
udział w przedsiębiorstwie jako handlo* 
wiec lub technik. Dyskrecya zapewnio­
na. Zgłoszenia przyjmuje Administracya 
„N. Reformy11 pod „Zagranicznik11.

Nauczycielka
młoda, sumienna, wyjedzie na wakacye w cha­
rakterze nauczycielki, towarzyszki lub lektorki 
na prowincyę lub zagranicę. Zgłoszenia „Osie­
rocona" poste restante Zator, za okazaniem 
kwitu inseratowego. 4970 2 3

10-20 tysięcy koron
poszukuję do spółki, która zapewnia po­
ważne, stałe zyski. Zygmunt Stełalik, 
magister farmacyi, właściciel drogueryi 
w W ieliczce. 4972 3 3

i ;@ e  raki.
Najsmaczniejszych i najdelikatniejszych w świę­
cie raków dostarcza pocztą opłatnie, ręcząc, że 
nadejdą żywe, a to: 4780 4 12
90 raków zupowych z a .............................6 K
60 raków stołowych za . .  ...................8 K
40 raków solowych za . •  .................12 K
30 raków olbrzymich z a ....................... 15 K

J. Perlmutter, Podwoloczyska 3.

S o d y  l e H l e
o Phi Bruileso (Bodzie hrzozooel.

Od lat 10 intensywnie pielęgnuję włosy przeciw wczesnemu ich zanikowi, muszę jednak 
stwierdzić, że wszystkie naprzemian użyte wody do włosów — i to bez wyjątku wyroby 
znacznych firm — nie działały. Przed 3 laty wypróbowałem Dra Drallego wodę brzozową. 
Ou.iąi w wypadania mych włosów nastąpił prawie zupełny zabiel, a orzeźwiająca 
woda brzozowa stała się nieodzownym artykułem toaletowym do codziennego mycia głowy, 
który prócz tego przy kongestyach i bolu głowy każdym razem oddaje wyhorne usługi. Za 

dobrowolnie wydane orzeczenie niemało lodzi okaże mi ohyba wdzię­
czność. Radca dworu Dr fi. w K

Mój włos, który przedtem zaczął okropnie siwieć, przez Pańską wodę 
brzozową dostał znowu pięknego, jasno-żółtego połysku, łupież zupełnie 
znikł. Jest to zp amienity wyrób. Dr S„ lekarz praktykujący

Ponieważ Pańską antyseptyczną wodą brzozową osiągnąłem dobre skutki 
przeto proszę . . . .  Dr med. H., specyalista w D.

Do utrzymania podłoża i osady włosów w stanie giętkim i zdrowym, 
celem pobudzania i popierania ich porostu, Pański fabrykat z pewnością 
zasługuje na pierwszeństwo przed innemu. I nadal polecać będę Pańską 
wodę brzozową moim pacyentom... Na liczne zapytania pełne ciekawości, lub 
zazgrości, czem leczono piękny włos mej córeczki, mam zawsze tylko tę 
jedne odpowiedź: „Dra Drallego wodą brzozową". Dr med> Z* w C.

Cena K 2 50 i K 5’—
Dostać można we 

wszystkich aptekach, 
drogueryach, skła­
dach perfum i my­
deł, lepszych zakła­

dach frzyerskioh. 4713 1 2

Niniejszem poświadczam, że wglądnąłem w oryginały powyższych 
pism, podanych tu w odpisie, względnie w wyciągu i przekonałem 
się o ich prawdziwości-.

Altona, 4 marca 3013. Adolf Dahm, notaryusz królewski.

Jerzy Dralle, Podmokle n. Ł. (Bodenbach a, JE.)

C. k. uprzm Galie. Akcfjnr

Bonk Hipoteczny
F ilio  w  K ra k o w ie

Rynek główny, róg ul. Graekief.
Kapitał akcyjny: Kapitał rezerwowy:
K 20,000.000— K 11,000.000-—

Listy hipoteczne w obiegu będące K 210,000.000'—
Kaator wymiany.
Oddział depozytowy 1 sobowki depozytowe. 
Oddział wkładek gotówkowych.
Oddział towarowy.
Oddział zastawniczy 1 Kasa Zaliczkowa,

uL Bracka 1. 878 22 40

Składy towarowe, przy ni. Zacisze.
Defailiczna sprzedaż węgla, wapna i drze­

wa opałowego, przy uL Warszawskie].

N O W O  O T W A R T Y

Magazyn strojów damskich £  E. Riedler
w Krakowie.............................ulica Grodzka 1. 26 (dom p. Suskiego)

poleca swój bogato zaopatrzony 
Magazyn strojów damskich, bielimy męskiej, damskiej, dziecięcej i Dra Jagera, przyborów do 
krawieczyzny, pcńczoch, rękawiczek wszelkiego rodzaju, żabotów, kołnierzy, krawatów, wstążek̂  
bluzek, kalek, szlafroków i konfekcyi dziecięcej. — Ceny stałe i nader niskie. 4728 2 2



6 Nr 264? N O W~A R E F O R M A

Miody handlowiec
z niewielkim kapitałem, nabyć może na korzy­
stnych warunkach, wskutek śmierci właści­
ciela, handel korzenny w miejscowości kąpie­
lowej. Wiadomość przez grzeczność u p. Anto­
niego Zeltta, Kraków, ul. Podwale 1. 2, w go­
dzinach między 1—2 w południe. 5034 1 2

11

Środa 12 Uzerwca 191J.

Sfasewczo najlepsza wcda łv ust.
2516 8 9

N auczycielka
poszukuje odpowiedniego zajęcia na czas waka- 
cyj w Krakowie. Marya poste restante Kraków, 
za okazaniem kwitn inseratowego. 5039 1 3

katolik, z substytucyą trybunalską, po­
szukuje posady z dniem 1 sierpnia w 
siedzibie Trybunału. Dr M. T. poste rest. 
Kraków, za okaz. kwitu ins. 5032 i  3

P ^ ssid sr
jakiejkolwiek w Krakowie, poszukuje zaraz mło­
dy człowiek z dłuższą praktyką w kancelaryach 
adwokackich. Zgłoszenia pod J. P. poste re­
stante K rak ów . 5036 1 2

.ietfyay w kra3n czyst0 mi§-
a a i a a A t f U  SXij,  niesolony, kostka 8 hal., 
puszka 4 kor, kg. od 8 kor. Bigos myśliwski 
80 hal, pasztet 80 hal. Pierwsza krajowa 
fabryka wyrobów mięsnych. Krakówf 
ni. św. Jana 16. 4996 l  3

Gkazya.
Maszyna do pisania „1 ostw sprężynowa, w bar- 
Izo dobrym stanie, za 140 koron do sprzedania, 
Zgłoszenia: „Alfa“ posto rest. Kraków. 5019

Apteka
Antoniego Karpińskiego w Rzeszowie, poszuku­
je zaraz dobrze poleconego praktykanta z egza­
minem lub słuchacza farmacyi. 4977 1 7

Panny
do przyjęć, mówiącej dobrze po niemiecku, 
bardzo dobrze po polska, szuka lekarz w Karls­
badzie. Szczegółowe zgłoszenia listowne i wy­
mogi pod 4976 przyjmuje Administracya „No­
wej Reformyt:. 4976 1 2

: o - t e J L
restaurację z koncesją szynkarską, bardzo do­
brze się rentującą, z powoda fizycznych sto­
sunków jest zaraz do odstąpienia. Zgłoszenia: 
Zarząd Hotelu pod białym orłem w Limanowej.

5006 1 3

Bilard
używany, krótki, również maszyna piekarska 
do cięcia ciasta, jest . za przystępną cenę do 
sprzedania. , — Bliższa wiadomość u p. Mroza 
w Starym Sączu. 5033 1 2

inteligentna, z dobrej rodziny, 
poszukuje posady do towa­

rzystwa lnb wyręczenia pani domu, Zgłoszenia 
pod R . K . 2 0 0  P o z n a ń  (Posen) Haupt- 
postlagernd. 5014

Wiktor Barabasz
Skład fortepianów, pianin i har­

monium
Kraków, Rynek gł. 39, Unia A-B.

Telefon 2538.
Poleca instrumenta doborowe z pier­
wszorzędnych fabryk krajowych 
i zagranicznych. Wyłączne zastę­

pstwo L. Bosendorfcra. 
Wielki wybór w instrumentach 
194 przegranych. 83 o*

Panna uzdolniona S ś g i ;
jazd lub za granicę. Adres W. W. poste re­
stante Tarnów. 5015 1 2

znajdą stałe zajęcie w Spółce 
Parowej Stolarai w Wadowi­
cach. 5011 1 3-

Do sprzedania

4 bilardy
francuskie, z najlepszych fabryk,
szkło, porcelana i wiele innych rzeczy, 
mało używanych, nadających się dla 
kawiarń i restauTacyj przy zakładach 
kąpielowych. — Wiadomość: Kraków, 
w kawiarni W. Janikowskiego, 
I piętro. 4989

R u ty n o w a n y
starszy handlowiec z działu bławatnego, 
modnego i konfekcyi damskiej, obejmie 
zastępstwa na Galicyę, Śląsk austr. i 
Bukowinę. Reflektuje tylko na pierwszo­
rzędne domy. Zgłoszenia pod T. G. 200 
poste restante Kraków. 5001 1 3

Konkurs.
Towarzystwo prywatnego gimnazyum 

żeńskiego im. A. Mickiewicza z prawem 
publiczności w Drohobyczu, rozpisuje 
niniejszem konkurs na posadę ochmi­
strzyni w gimnazyum jego. Jednym 
z koniecznych warunków jest dokładna 
znajomość przynajmniej jednego z języ­
ków: francuskiego lub angielskiego.

Posada do objęcia z dniem 1 wrze­
śnia 1913.

Podania wraz z świadectwami, metry­
ką'urodzenia, oraz żądanem wynagro­
dzeniem rocznem, należy wnosić na rę­
ce Dyrekcyi Zakładu w Drohobyczu, 
ul. Mickiewicza 39, najdalej do dnia 
29 czerwca 1913.

O wyborze jednej z petentek roz­
strzygnie Wydział w pierwszych dniach 
lipca 1913. 5037

Apteka w Głogowie
obok Rzeszowa, do sprzedania. Wiado­
mość: Mr. J. Masłowski, Tarnów.

5007 1 3

i korespondentka polsko-niemiecka, ob- 
znajmiona ze stenografią i pisaniem na 
maszynie, obejmie posadę zaraz lub od 
1 lipca b. r. Zgłoszenia pod „Adria" 
poste restante Kraków. 5002 1 3

Din letM.
Biskupice Melsztyńskie nad Dunajcem, 2 go­
dziny od stacyi Słotwiny lub Gromnika, w 
pięknej i zdrowej okolicy, mieszkania po 2 po­
koje i kuchnia, z koniecznem umeblowaniem 
do wynajęcia zaraz. Wiadomość: Kraków, ulica 
św. Sebastyana9, I piętro, na prawo. 4729 4 4

Prezydyum

ma zaszczyt zaprosić najuprzejmiej Szanownych 
P. T. Członków na

»
Krajowego Towarzystwa rybackiego, które od­
będzie się w daln  14 czerwca (sobota) b .r .
o godzinie 3-ciej po południu w KrakowiS w wiel­
kiej sali c. k. Towarzystwa rolniczego, przy 
placu Szczepańskim 1. 8, If p.

Porządek dzienny:
1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego 

Zgromadzenia;
2) Sprawozdanie z działalności Towarzystwa 

za rok 1912;
3) Sprawozdanie kasowe za rok 1912;
4) Sprawozdanie komisy rewizyjnej;
5) Zmiana § 9} lit d. statutu Kr. Tow. ry­

backiego ;
6) Wybór Prezesa,-1 Wioeprezesa i 1 Członka 

Wydziału;
7) Mianowanie Członków honorowych;
8) Odczyt Dr H. Wielowieyskiego: Nawożenie 

stawów na podstawie najnowszych doświad­
czeń w Kocmaniu, Trzeboniu i Straśsburgu.

Uwaga. Ponieważ zapowiedziane na dzień 28 
maja b. r. i ogłoszone w „Okólniku rybackim" 
Nr 5 Walne Zgromadzenie z powodu braku 
statutem przewidzianego kompletu P. T. Człon­
ków nie przyszło do skatku, odbędzie się pono­
wne w dniu wyżej podanym w myśl § 11 sta­
tutu bez względu na ilość P. T. Członków.

L - ^ S L T E K T T Y

i  k a p e l u s z ©  sl®ssak©w©
od 3 0  hal.

polecają

a m r w  =  
=  krajowe

Lwów, Akademicka 14. 
Kraków, Szewska 22. 3670

M
A
H
U
A

P o p i e r a j c i e  p r z e m ? s l  k r a j o w y !
Bulion w kostkach, wyrabiany w kraju, przewyższa dobrocią szu­
mnie reklamowane wyroby zagraniczne, o czem przez próbę poró­
wnawczą łatwo przekonać się można. — Z jednej kostki za- 5 hal. 
otrzymuje się talerz znakomitego rosołu. — Kto chce otrzymać wy­
borowy bulion w kostkach, powinien we własnym interesie żądać 
„Manny" i nie pozwalać sobie narzucać wyrobów zagranicznych.
Fabryka kostek bulionowych. Lwów, Bema 4.

Zastępstwo na Kraków: 4114 9 9
Zygfryd Goldstein - - - - ulica ś t . Gerłrady L 10.

N
A
i !
H
A

T ak , d ziew częta  lu bią  ta b ard zo .

611 45 0wszystkich krajów wyrabia inżynier
M . G E L B H A U S

przez władzę autor, i zaprzysiężony rzecznik patentowy w Wiedniu 
M ą i ? i a h i l f e i ? s t i » a s 8 ©  1STjk» 2 7 .

Kraków, Gołębia 5 , S p.
Liceum żeńskie z prawami szkół rządowych

I 4742 2 5

Zreformowane Gimnazyum realne żeńskie
Heleny MaplMskfeJ

Egzamina wstępne i prywatne odbywać się będą w dniach 20 i 21 czerwca.
Bliższych informacyj zasięgnąć można w Dyrekcyi Zakładu od godz. 11—1.

poleca najnowsze wydawnictwa:
Koron

Bihl. IFssiw. lud. Nr 13: Sienkiewicz, Janko muzykant . , . . — T6
Ohrząszczewsha. % biegiem WisSy. Wyd. trzecie. Karton . . . .  4*—
Jeske-Choiński, w  pętach wolnej miłości. P o w ie ś ć ........... 3-60
Jagniątkowski. W kramie bokserów. Powieść.  .................... 4*20
Orzeszkowa Eliza. Pisma, t. VI/VII, na pap. zwykł. (Eli MakOWer) . . 4’—

„ » « i. w oprawie . . 5*20
r n u  » » » welin............................... 6-50
» r „ « „ * w oprawie . . 9*—

„  zwykł. (Meir Ezofowicz) . 2'30
„ „ w  oprawie . . 3 —
„ welin. .  .....................3*50
n „ w oprawie . . 4 80
„ zwykł. (Nowele żydowskie) 2-

» -» » » * „ ,i w oprawie. . 2 60
» » » „ » „ welin..................  320
» n » » „ » n w oprawie. . 4*60

Słowacki Jul. Pisma, t. VII, na pap. z w y k ły m ....................... 2*60
» » % * „ * welinowym . .  ...................... 4*20

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 4722 2 3

t. VIII

t. IX

Obrazy oryginalne
Malczewskiego, Fałata, Tondosa, Kotsisa, Koniuszki, Filipkiewicza, Fabijańskiego 
i innych polskich artystów. — Reprodukcje z obrazów polskich i obcych arty­
stów. — Listwy na ramy w wielkim wyborze. — Oprawę obrazów uskutecznia

się szybko i dokładnie. 3239 9 o
Z .  K u t r z e b a  -  -  -  -  K r a k ó w ,  W i ś l n a  XX.

i  P a s tw ie  i  p a ss ie
^  z lepszem wykształceniem mogą się zgłosić do stałego i pewnego dobrego 

zajęcia za wysokiem wynagrodzeniem. — Zgłoszenia pod B. B. 1427 
przyjmuje R u d c l!  MOSSC, W rCCtaw. 5018

Sekretarz:
M. Różański.

5004 
Prezes:

Prof. Dr Julian Nowak.

„BERSOM* wartościowy wyri pomiędzy obcasami gumowemi! H o t e l  L o n d y ń s k i
Żądać od swego szewca wyraźnie obcasów: „ B i i R S O N i 41-
4817 1 2 Fabryka wyrobów „Ssrson11 Wiedeń, Vl/8

K r a k ó w , S tr a d o m  11
siswśadassńa niniejszem. że z dniem'" 15 maja otworzył restaurację w ogrodzie i poleca 
obiady, kolacje z najlepszej kuchni hygienicznęj, zarazem napoje najlepszego gatunku. Ceny 
zredukowane. Upraszam o liczne odwiedziny.

4805 2 8 Z  poważaniem Zarząd.

@tizamczone mafwy&szemi nagrodam i na wysta­
wach krajow ych  i za gra n iczn ych -----

KĄPIELE
z  k w a s u  w ę g l o w e g o  £ € © 2 )

w Pradze
Filie: w Krakowie, Lwowie, Wiedniu, Bernie, Czeskich Bu- 
dziejowicach, Frydku-Mistku, Hradcu Królewskim, Iglawie, Karls­
badzie, Klatowach, Libercu, Mólniku, Morawskiej Ostrawie, Oło­
muńcu, Pardubicach, Pilznie, Pisku, Prościejowie, Taborze, Tryeście;

ekspozytura w Grado.

Rok założenia 1868.

99TLEN*!
z a s t ę p u ją  k ą p ie le  w  N auS& elo, K ls s iu g e u .

Kąpiele te. stosowane na ordynacyę i pod kontrolą, działają zna­
komicie w astmie, cierpieniach nerwowych, zapaleniach oskrzeli 
(bronchitis), rozedmie płuc, wadach serca, nerwowej niemocy płcio­
wej i t. p., niemniej doskonały środek do pobudzenia krążenia krwi.
Skutek taki sam, jak po kuracyi w zdrojowiskach zagranicznych, 
a koszt stokroć niższy. — Podkładki pod tabletki zapobiegają 
w zupełności niszczeniu wanny. — Najwybitniejsze powagi nau­
kowe stwierdziły skuteczność kąpieli „Tlen“ . 5021 1 0

Do nabycia we wszystkich aptekach i drogueryach.

W płacony kapitał akcyjny: K  8©,@S©i

Fundusze rezerwowe i ubezpieczające około K 25,608.606.

Filia w Krakowie, Rysiek gSównp u
przyjmuje wkładki na książeczki wkładkowe na 41|a°(o- Wypłaca
dziennie bez wypowiedzenia do Koron SOOO1— , większe
kwoty za zezwoleniem Dyrekcyi w godzinach przedpołudniowych.

Filia kupuje i sprzedaje papiery wartościowe, udziela na nie 
zaliczek, wydaje przekazy na wszystkie znaczniejsze miejscowości 
kraju i zagranicy, oraz na Amerykę. Boi7

CzłonkówMii mechanicznej „Krosna o Krośnie
Towarzystwa zarejestrowanego z ograniczoną poręką

odbędzie się we czwartek dnia 26-go Czerwca 1913 ręka 
o godzinie 4 po południa w Krośnie w lokalu Towarzystwa.

Porządek dzienny:
1) Odczytanie protokołu z.ostatniego Ogólnego Zgromadzenia;
2) Sprawozdanie Dyrekcyi o czynnościach Towarzystwa w r. 1912;
3) Sprawozdanie Wydziału kontrolującego o bilansie za r. 1912;
4) Odczytanie sprawozdania lustracji Związku Stowarzyszeń zarobkowych i go­

spodarczych, odbytej dnia 12 i 13 lutego 1913 r.; -
5) Wniosek Rady Zawiadowczej na rozdział zysku ż roku 1912 według § 44

statutu;
6) Wybór 3 Członków Rady Zawiadowczej w myśl § 42 statutu;
7) Wybór Wydziału kontrolującego według § 55 statutu;
8)  Wnioski Członków. 5005

W  Krośnie, dnia 8 czerwca 1913 r.

Rada Zaw lad oscza  TKalnl m echaniczne! „K rosno* u  Krośnie
Towarzystwa zarejestrowanego z ograniczoną poręką.

Prezes: Sekretarz:
A u g u st G ora ysh i  m. p. J a n  M ora ń sk i m. p.

Z Drukarni Literackiej vr Krakowie, uk Jagiellońska 10. Rządca drukarni L. K, Qórski,


